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i nia cywilnego, opiera się przeważnie na tak zwanym 
I systemacie skargowym. Powód i pozwany, wierzyciel

Jeśliby wzniosłe usiłowania Waszej Cesarskiej 
Mości, dążące do ochronienia ludzkości od klęsk woj ■ 
ny, zostały daremne, gotowi będziemy do wszelkich 
ofiar, jakich za stosowne uznasz zażądać od Twych 
ludów, dla polepszenia losu naszej południowej 
Braci.

Należąc do wielkiej rodziny ludów Sławiańskich, 
na równi z naszymi współplemiennikami, otoczym Cie­
bie Najjaśniejszy Panie oddaniem się Tobie zupeł- 
nem, dla osiągnięcia wielkich celów jakie zamierzyłeś.

Taki szczery wyraz uczuć wiernych Waszej Cesar­
skiej Mości poddanych, śmiemy u stóp Tronu Twego 
złożyć.

Najjaśniejszy Pan, przyjąwszy łaskawie adres 
pomieniony, Najwyżej rozkazać raczył: podziękować 
mieszkańcom miasta Warszawy za wynurzone przez 
nich uczucia wiernopoddańcze,_____________________

Wschód słońca o godzinie 8 m. 1
Zachód „ „ 3 ni. 45
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„Kurjer Warszawski" wychodzić będzie, po­
cząwszy od dnia dzisiejszego w podwójnej obję­
tości.

Czytelnicy zyskają na tein, otrzymując znacz­
nie większą ilość tekstu, a ogłoszenia, które się 
dotąd w „Dalszym Ciągu Kurjera" mieściły, 
będą mogły wszystkie zająć miejsce w samym 
już „Kurjerze".

Dodatki do „Kurjera" wychodzić będą wtym 
samym porządku jak i dotychczas.
' Format nasz dawny zachowujemy, uważamy 
i-go bowiem za najwłaściwszy i najpraktyczniej­
szy dla pisma tego rodzaju, jak „Kurjer War­
szawski, a cały arkusz dostarczamy juz rozćię-

Hr 274- Dnia 11 Grudnia

Dziś:.S. Damazego Papieża Wyznaw. 
Jutro: ŚŚ. Synozjusza i Aleksandra MM. 
Środa: Ś. Łucji Panny Męczenniczki. 
Czwartek: Ś. Spirydjona Biskupa._____

1 Diugość dnia godzin 7 minut 44.
Dh} lo „ „ 8 „ 53

— Wczorajsza uroczystość Najświętszej MarjiPan­
ny Loretańskiej obchodzoną była Odpustem zupełnym 
w połączeniu z Odpustem Niepokalanego Poczęcia 
Najświętszej Marji Panny w kościele Ś-tej Anny, na 

tk Krakowskiem -Przedmieściu obok Wystawy Sztuk Pię- 
I knych. Summę, poprzedzoną uroczystą processją, 

której prócz mnóstwa pobożnego ludu, asystowały
■ liczne bractwa miejscowe z światłem, obrazami i cho­

rągwiami, na czele których postępowały dziewice bia-
■ ło przybrane, celebrował JX. Jankowski zarządzający 

tymże kościołem. Kazanie w czasie Summy zastoso­
wane do historji cudownego przeniesienia domku Naj­
świętszej Marji Panny z Nazareth do Loreto, głosił 
JX. Atanazy Czepulewicz. Na Nieszporach zaś opo-

f-wiadał słowo Boże JX. Niewiarowski, wikarjusz ko- 
i ścioła pragskiego, po skończeniu którego odbyła się 
| znów tymże samym porządkiem jak przed rozpoczę- 
| ciem Summy uroczysta procesja w obec tłumnie, bo 
, aż do natłoku zgromadzonych pobożnych. Błogosła- 
| wieństwo Najświętszym Sakramentem udzielonem zo- 
| stało obecnym, tak po skończonej Summie jak i po 
^Nieszporach.

W dniu dzisiejszym w tejże Świątyni, aż do przy-
■ szłego piątku odbywa się codziennie, jako w oktawie u- 

roczystościNiepokalanego Poczęcia Najświętszej Marji
■ Panny solenna Wotywa przed południem, a po połu- 

dniu Nieszpory.

— Komitet rozpoznawający prośby, zaniesione do 
Podnóżka Tronu, w czasie pobytu Najjaśniejszego Pana 
w roku 1876 w Warszawie, obwieszcza, iż uskutecznia 
się wypłata, z funduszu Najmiłościwiej przez Jego 
Cesarską Mość przeznaczonego, wsparcia, wydzielone­
go z zatwierdzenia Jaśnie Wielmożnego Hrabiego 
Głównego Naczelnika kraju, proszącym, zamieszkałym 
w Warszawie, którzy do próśb dołączyły formalne 
świadectwa ubóstwa.

Proszący zatem tej kategoryi, zechcą bezwłocznie 
zgłaszać się do Kancelaryi Komitetu w domu Briihlow- 
skim, z właściwemi dowodami legitymacyjnemi, stwier- 
dzającemi tożsamość ich osób, dla odebrania rzeczo- 
nego wyżej wsparcia._______________
iwhUMłaamauaułjtMiwiwirrHTWi i. f.w. capp

W kościele S-go Antoniego przy ulicy Senatorskiej, 
, gdzie w dalszym ciągu odbywa się także Odpust tygoduio ■ 

wej uroczystości Niepokalanego Poczęcia Najświęt­
szej Marji Panny, Summę z wystawieniem Najświęt­
szego Sakramentu, celebrował w dniu wczorajszym 
JX. Wojciech Jackow-ski, w czasie której Słowo Boże 
głosił JX. Hubicki. Na Nieszporach Naukę duchowną 
wygłaszał JX. kanonik Mościcki, administrator rze­
czonego kościoła.

W kościele Ś-go Ducha wprost ulicy Mostowej, od­
było się całodzienne odpustowe Nabożeństwo z wysta­
wieniem Najświętszego Sakramentu, kazaniami i pro­
cesjami tak z rana jak i po południu, tymże samym 
porządkiem co w piątek, w czasie samej uroczystości 
Niepokalanego Poczęcia Najświętszej Marji Panny.

W kościele Ś go Marcina, gdzie również odbywał 
się w dniu wczorajszym Odpust, celebrował Summę 
JX. Prosper Niemiński, a Słowo Boże wygłaszał JX. 
Gizaczyński. Świątynia ta obchodziła uroczystość 
Ś-ej Barbary Panny i Męczenniczki.

W kościele Ś go Józefa Oblubieńca Najświętszej 
Marji Panny, przy ulicy Krakowskie-Przedmieście obok 
skweru, obchodzoną była również w dniu wczorajszym 
doroczna pamiątka Ś-ej Barbary Panny i Męczennicz­
ki Odpustem zupełnym, z wystawieniem Najświętsze­
go Sakramentu, kazaniami i procesjami tak z rana jak 
i po południu. Summę, otoczony asystą, celebrował 
JX. Malatyński, wikarjusz kościoła katedralnego.

—W dniu wczorajszym w kościele katedralnym i me­
tropolitalnym Ś-go Jana głosił Słowo Boże w czasie 
Summy JX. kanonik Bogdan.

— A i. na Roraty, które o godzinie 6-ej rano odby­
wały się uroczyście z kazaniami, zgromadzili się tak 
tłumnie pobożni, że wszystkie miejsca Świątyń Pań­
skich aż do natłoku zapełnione były.

Adres najpoddaniejszy
Mieszkańców Miasta Warszawy.

Najjaśniejszy Panie!
Wypowiedziane przez Wasza Cesarską Mość 

słowa w Moskwie, znalazły odgłos w sercach naszych, 
i my, Polacy, łączymy się szczerze z uczuciami przy­
wiązania do Tronu, jakich wyraz Ciebie, Najjaśniej­
szy Panie, ze wszystkich stron Państwa Twego do­
chodzi. 

4 *__ ___ ————————
Prenumerata „Kurjer. Warsz“ 

wynosi w Warszawie rocznie 
r/ 4 kop. 80, półrocznie rs 2 k. 40, 
kwar :alnie rs. 1 k. 20, miesięcznie 
kop. 40, za odnoszenie do domu do­
płaca Się kop. 5.

Numer poj edyńczy w Kanto­
rze Redakcji kop 5.

Redakcja otwarta od Ul tej 
rano do 2-giej po południa.

O-
L hy dla. wygody czytelników
5. ___ _

Piątek; S, Ireneuszy Męczennika.
Sobota: ŚS., Euzebiusza i Adelaidy. 
Ńiedzi-la: S. Łazarza Biskupo.
Poniedziałek: Ś. Gracjana Bisku.ia. ______

Na Prowincji i w Cesar- 
sturia wynosi rocznie rs. 8 (w tem 
mieści się już opłata pocztowa za 
przesyłkę rs. 1 kopiojek 90, oraz 
za opakowanie i ekspedycję rs. 1 
kopiejek 80).

Prenumerata przyjmuje sięroez- 
HJnie, półrocznie i kwartalnie.

Rękopisma nadsyłasie do 
Redakcji nie zwracają sig.

POŚRÓD DZIECI.
(naśladowane).

Jest wie cłór, w drugie święto Bożego-Narodzenia, 
a- Młody poeta Marzyński (zarazem pomocnik referenta 
e" Przy rządzie gubernialnym), ślęczy nad białym arku- 

”-szem papieru, w skromnej kawaleryjskiej stancyjce i 
z niecierpliwością gryzie naprzemian to pióro, to pa-

- znogeie. Skazówki zegaru utkwiły na siódmej, za go­
dzinę ona wejdzie do sali, w krótkiej bieluchnej su­
kience (niestety! z piętnastu zaledwie wiosen składa

w ,‘się jej życie), wejdzie świeża i uśmiechnięta,— oblana 
cała świętym aromatem niewinności.

.y i — A co? panie„Marzyński? zapyta— dotrzymał pan 
>j, ! obietnicy.
_ _ Na tę myśl zerwał się poeta z krzesła jak opętany

i obiema rękami chwycił za głowę. Zaczynał pojmo­
wać, że zakreślił zbyt obszerne założenie dla swego 
poematu. Sądząc z rozwoju, jaki przybierała myśl 

j główna, trudno było nawet w przybliżeniu przewidzieć, 
, d.kąd dąży.. Dwie strofy, o ośmiu wierszach każda, 

spoczywały już na papierze wykończone i zaokrąglone. 
i, ' Złożoną w nich została należyta danina zachwytów, 
; roznieconych wdziękami anielskiej dzieweczki; nie po­

minięto ani szaty śnieżno-białej, ani szyjki liljowej, 
am lic puszystych jak brzoskwinia, ani wielu innych 
równie cudownych rzeczy.

Z * 1 Teraz poeta postawił sobie pytanie: komu wola

i dłużnik nie spotykają się przed obliczem sądu, w 
chwili rozstrzygania samej sprawy, jak było przedtem, 
ale od pierwszego momentu, od chwili że tak powiemy 
poczęcia akcji, w ciągiem są z sędzią zetknięciu. Sę­
dzia przyjmuje skargi, ocenia ich stronę formalną, au­
tentyczność pełnomocnictw, wartość przypadających 
skarbowi i sądowi opłat, sprawdza wiarogodność do- 
knmentów, rozporządza wręczenie skargi stronie prze-

— Q— Obowiązująca od łipca r. b. ustawa postępowa-

- I przeznaczeń powierzy te skarby, — starcowi goniące-
- ™u. SIJ ostatkiem, czy piewcy o kruczych kędziorach?

Nakreślił już był nawet dwa wiersze początkowe: 
Ach! powiedz: czyj potężny obraz 
W piersi twej wznieci płomienie?

Ale w tem miejscu wyobraźnia stanowczo odmawia- 
• ^posłuszeństwa, Dorzecznego rymu na „obraz" ani 

sposób znaleść, a w myśli snu ją się same tylko non- 
sensa: wobraz, nobraz, dobraz — i licho wie co.

— Boże miłosierny! — jęczał poeta. — czyż pozwo­
lisz, abym się tak przy pierwszej próbie na dudka wy- j 
strychnął?...

A palec czasu obojętny w obec tej wielkiej całości 
posuwał uporczywie naprzód skazówki. Marzyński 
rzucił okiem na zegar i przekonał się, że do ósmej 
brakuje tylko pięciu minut.

— Za nic w świecie nie pójdę! zawołał — padając 
bez tchu na krzesło... Wolę samotny cierpieć tutaj 
bez towarzystwa i bez kolacji, a niżeli narażać się na 
opinię ostatniego głupca.

— Nobraz — pedszepnęła szyderczo wyobraźnia.
— Tfy!... zkąd u licha biorą się w mózgownicy ta­

kie brednie?!...
Naraz młodość odezwała się w jego duszy pieszczo- 

nemi głosami. Przed oczyma poety jaśnieje sala od 
od świateł złocista. W środkowym jej punkcie stoi 
choinka ozdobiona mnóstwem wstążeczek i różno-bar- 
wnego wosku, — choinka, której gałęzie zwieszają się 
ku ziemi, obciążone brzemieniem najrozkoszniejszych 
słodyczy. Ach!... otóż i sukienka biała, otóż i głów­
ka ocieniona jedwabistemi loczkami. Boże! ileż 
wdzięku w konturach tej główki — ile poezji w odcie­
niach tej zaledwie rozwijającej się kibici?! Jakże 
pełne swobody i wesela dźwięki drgają w powietrzu, 
gdy się ta dzieweczka rozśmieje?! Zdaje się, że sło­
neczko wyjrzało nagle z po za _ ciemnych chmur 
i wszystko dokoła poczyna się uśmiechać.... i rzeczka, 
tocząca dotąd tak leniwie swe mętne fale i łączka 
w pobliżu, ukrywająca swój barwny kobierzec przed 
grozą zimowych dni — i sędzia trybunału pilski, sie­
dzący przy stoliku zielonym i powtarzający po raz 
dwudziesty z najwyższem niezadowoleniem: „pas".... i 
Dzieweczka puściła się w taniec ochoczy, a wszystkie ' 
jej ruchy nie takie, jak u innych panien. Zobaczcie, 

a raczej posłuchajcie jak tańczy Wandzia Gilska, albo 
Anusia Huzarska. Ziemia drży, szyby się trzęsą’ 
A ta sunie cichutko, tak, że brzęczenia muchy przela­
tującej usłyszysz. Drobne jej nóżki prawienie dotykają 
woskowanej posadzki; dzieweczka zdaje się unosić, 
rozpływać i niknąć w przestrzeni.

A przytem — i kolacji nie można odmówić pewnego 
uroku. W jadalnym pokoju słyszeć się już dają szme­
ry i poruszenie sprzętów. To służba ustawia i nakry­
wa długi stół. Wprawdzie ręce nadwornego oficjali­
sty Jędrzeja, nie zawsze bywają czyste, ale z drugiej 
strony, zaokrąglone kształty gospodarza domu każą 
przypuszczać, że na stole znajdzie się i polędwica so­
czysta i kotlety z groszkiem i wszystko to, co przystoi 
tak ważnej uroczystości, jak Narodzenie Chrystusa 
Pana.

— Ha! czyste skaranie Boskie z takiem nieszczęś­
ciem — monologuje Marzyński, ale już o wiele chło­
dniej, bez poprzednich uniesień. Widocznem jest, że 
obrazy, które przed nim rozwinęła fantazja, zupełnie 
rozstroiły i osłabiły jego poetyczny organizm.

Zegar tymczasem wydzwonił ósmą. Marzyński ma­
chinalnie wstał i skierował kroki ku szafie, gdzie zwykł 
był wieszać zewnętrzne powłoki swego ciała.

— N obraz, n obraz — zasyczał zło wróżbny głos 
wewnętrzny i zatrzymał poetę w połowie drogi.

Kilka minut jeszcze trwała w nim walka, ale na­
reszcie młodość wzięła górę. Szybko ubrał się we 
frak i raz jeszcze spojrzał na ukończone dwie strofy 
w nadziei, że może one same wydobędą go z kłopotu. 
Po uważnem jednak odczytaniu, ta praca wydał i mu 
się stokroć lichszą, aniżeli przedtem sądził. Rzucił 
więc ze złością papier na ziemię i wybiegł z pokoju.

Na dworze była noc głucha i ciemna, jaką znaleźć 
można tylko w odległem prowincjonalnem mieście, 
gdzie Magistrat nie zdołał jeszcze łagodnemi środka­
mi doprowadzić przedsiębiorcę do racjonalnego poglą-
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rej zdrowemu; przynajmniej z pewnością nie tak ła­
two jak to czyni tyfus wysypkowy. Za to wiedzieć 
należy, że wyziewy, gnidę, rozkład wydalin chorego 
(ekskrementów,) są najczęściej przewodnikiem zarazy, 
t. j. mogą, u człowieka zdrowego zostającego przez 
dłuższy czas pod wpływem wyziewów tych, wywołać 
chorobę. Gnicie zwłaszcza odchodów chorego jest 
najobfitszem źródłem szerzenia się choroby i tym spo­
sobem rozprzestrzenia się ona najbardziej przez 
wychodki, kanały, ścieki i t. p. Drugim arcy ważnym 
warunkiem powstania tyfusu i bardzo pospolitym środ­
kiem szerzenia się jego podczas epidemji, jest użycie 
za napój nieczystej wody, zawierającej w sobie części 
gnilne substancji organicznych, mianowicie uległych 
rozkładowi odchodów tyfusowych, które wsiąkając 
w ziemię przechodzą do studzien i t. p. Trzecią na­
reszcie przyczyną choroby są niepomyślne i wprost 
szkodliwe stosunki hygieniczne i dyetetyczne, jak: 
przepełnienie ludnośdą miejsc ciasnych, brudnych, nie- 
przewietrzanych, użycie pokarmów niezdrowych, prze­
ziębienie, osłabienie w ogóle, gwałtowne wzruszenia 
psychiczne i t p., które nie wywołują wprawdzie bez­
pośrednio tyfusu, wszakże w czasie epidemji przyczy­
niają się do powstania choroby, ułatwiając że tak po­
wiem, przejęcie zarazy. Znając te trzy główne drogi 
rozchodzenia się tyfusu, należy więc największą zwró­
cić uwagę w interesie własnego zdrowia i całej lu­
dności.

Pierwszą przeto rzeczą jest unikać zarażenia, co od­
nosi się szczególnie do osób otaczających chorego, zo­
stających w jednem z nim mieszkaniu i domu. Dba­
łość o własne zdrowie nakazuje zatem utrzymywać jak 
największą czystość około chorego i w całem miesz­
kaniu; pokoje powinny być starannie i ustawicznie 
przewietrzane przez częste otwieranie lufcików; utrzy­
mywanie jak najdłuższe ognia w piecach, nie bojąc 
się zaziębienia chorego, który potrzebuje umiarkowa­
nej temperatury (12 -*14°), a przedewszystkiem potrze­
buje świeżego powietrza. Chory powinien leżeć w po­
koju obszernym, widnym, w którym jest palenisko pie­
ca, gdzie przez cały dzień utrzymywanym być ma 
ogień; bielizna i pościel chorego jak najczęściej win­
na być zmieniana; bielizna powinna być zaraz zamo­
czoną w chlorku wapna. Najbardziej jednak pamię­
tać należy o odchodach chorego, które natychmiast 
zalewane być powinny obfitą ilością rozpuszozonego 
w wodzie koperwasu, t. j. siarczanu żelaza i wydalane 
z pokoju.

Nigdy bez tego nie powinny być one wylewane do 
wychodków, gdzie muszą koniecznie zarazić całą treść 
tam znajdującą się, zkąd wychodzące wyziewy zara­
żają atmosferę i roznoszą chorobę na odległe miejsca. 
Roztwór koperwasu powinien znajdować się wkażdem 
nocnem naczyniu w domu gdzie leży chory; zamiast 
tego można używać także kwasu karbolowego lub 
chlorku wapna,wszakże mocna woń ich wywołuje czę­
sto kaszel, duszność zwłaszcza u chorego, a skutecz­
ność jednakową; kadzidła rozmaitego rodzaju nie 
przynoszą żadnego pożytku._______________ 

ciwnej, wyznacza termin do stawiennictwia złożenia 
odpowiedzi, którą znowu rozbiera, ocenia, kwalifikuje 
z tąż samą co dokument początkujący skrupulatnością.

Ta dwustronność działań sędziego rozpadających się 
na czynności biuralistyczne,kancelaryjne oraz na czyn­
ności czysto sędziowskie, wymaga dużo czasu, nietyl- 
ko ze strony sędziego, ale i ze strony interesowanych 
szukających bądź to osobiście, bądź przez pełnomocni­
ków, wymiaru sprawiedliwości.

Czas to pieniądz. Tu zaś można powiedzieć czas to 
wszystko, bo ileż razy chybiony termin, dopuszczona 
mimowiednie zwłoka, niepowetowaną przynosi stratę, 
niewynagrodzoną wyrządza krzywdę.

Dla tego też sądy nowego ustroju oznaczyły ściśle 
nietylko dni lecz godziny przyjmowania skarg, odby­
wania stawiennictw, posiedzeń audjencionalnych, sło­
wem wszystkich czynności z zegarkową rozłożonych 
dokładnością. Potrzeba jednak aby te wskazówki ści­
śle przestrzegane były, aby je zachowywano nietylko 
w formie ale i w treści.

Ten kto ocenia szkody i stracone korzyści niepun- 
ktualnością dłużnika zrządzone, powinien być uoso­
bieniem punktualności. Wymaga tego powaga i do­
stojeństwo sądu, którego nigdy, nigdzie i nikomu lek­
ceważyć nie wolno, a lekceważeniem jest opóźnienie 
wymiaru sprawiedliwości, bez gruntownie usprawie­
dliwionych przyczyn, wymaga tego interes i dobro ogó­
łu, wymagają ogólne zasady przyzwoitości i międzyna­
rodowej cywilizacji.

By wdrożyć w ogół cześć i poszanowanie dla insty- 
tucyj, należy przedewszystkiem ażeby organa tej insty- 
tucyi, dla niej że samej cześć okazywały; a cześć ta 
okazuje się przynajmniej zewnętrznie przez ściśle, 
dokładne, punktualne wypełnienie przyjętych na się 
obowiązków.

—Dr. Ł.— Do zbyt wczesnej zimy przyłączyła się 
plaga choroby tyfusowej. Nie dla powiększenia oba­
wy ale dla usunięcia jej i złagodzenia o ile to jest 
możliwem, postanowiliśmy napisać tych kilka słów 
o tej chorobie. (*)

Przedewszystmem dziwi nas nie pomału, że dotąd 
nie widzimy żadnych sanitarnych i medycznych rozpo­
rządzeń ze strony właściwej, odnoszących się do zapo­
bieżenia złemu. Czyż tylko cholera ma tę łaskę u nas, 
że się nią wszyscy zajmować musimy? wszak tyfus to cho- 
robaciężka izabójcza. Dziwić nas może takie lekcewa­
żenie tyfusu tembardziej, że przy nim środki ochronne 
więcej niewątpliwie skutkować mogą aniżeli przy cho­
lerze. Zaraźliwość tyfusu nie ulega zaprzeczeniu; ty­
le jednak można powiedzieć dla uspokojenia trwożli­
wych, że tyfus brzuszny, jaki obecnie panuje u nas, 
nie udziela się (podobnie jak i cholera) od osoby cho-

(♦) Jakkolwiek od kilku dni epidemia tyfoidalna 
zmniejsza się w Warszawie podajemy jednak tu 
uwagi skreślone przez uczonego specjalistę, dotyczą, 
ce głównie środków ochronnych, które nauka i do. 
świadczenie wskazały jako najpraktyczniejsze w wy_ 
padkach tego rodzaju. (Przyp. Bed.) 

du na miejskie oświetlenie. Przykry, przenikliwy 
wiatr dokazywał na ulicy, kręcił w powietrzu kłębami 
śnieżnego pyłu i gwizdał i wył, ślizgając się po murach 
i dachach. Na szczęście Marzyński miał zaledwie kil­
kadziesiąt kroków do przebycia; inaczej, musiałby bie­
dak powrócić i zasiąść znowu nad przeklętemi wier­
szami.

— Dobraz! — świsnął nagle wicher w same ucho 
poety.

— Przepadnij nieczysta siło! — zaklął nieborak 
i przyciskając mocniej algierkę do ciała, przedzierać 
się począł przez zaspy śniegowe zaścielające chodnik.

Ależ otóż błysnęło światełko po za śnieżnym tuma­
nem. Z początku maleńkie i niepewne jak błędny 
ognik, stopniowo rozszerza się i wzmacnia, aż wreszcie 
rzęsiście oświetlone okna pana radcy, przedstawiają 
się oku w całej swej olśniewającej wspaniałości. Ma­
rzyński skostniały i znużony, ostatnim wysiłkiem 
wskakuje do sieni, — oddycha przeciągle i przypro­
wadza do porządku te części ubrania, które najwięcej 
ucierpiały w trudnej przeprawie.

— Al pan referent! — mówi gospodarz domu, wy­
chodząc na spotkanie — witamy, serdecznie witamy. 
No cóż, jakże tam panu idzie z interesem Pieprznic- 
kiego.

— Skończyłem panie radco—odpowiada przybyły, 
a w duszy myśli sobie:

— No! gdybyś ty wiedział, że ja zamiast odrabiać 
referat, całe trzy godziny przesiedziałem nad wier­
szami!

— Bardzo dobrze, kochany panie —rzecze radca.— 
Nasz zwierzchnik już dwa razy o tę sprawę zapytywał.

Rozmawiając z gospodarzem, Marzyński posyła mi­
mochodem tęskne spój rżenie wgłąb salonu i z przyj emno • 
ścią spostrzega, że dwoje habrowych ocząt w podobny 
zupełnie sposób spogląda na niego z po za choinki. 
Cóż dziwnego, że z takim pośpiechem ściska dłoń go­

. Diugim warunkiem jest woda, o której znal' 
niu w chorobach zaraźliwych pisaliśmy kilkakrol 
w „Wieku" i „Kuijerze," ale niestety! na próżno. ■ 
da warszawska, wodociągowa i bardzo często studzi 
na, jest może najobfitszem źródłem fatalnego SJ 
zdrowia mieszkańców. Czy filtry źle urządzone | 
niedostateczne, czy źle dozorowane? nie nasza rzl 
rozstrzygać; ale to pewna, że wodociągi dostarcz! 
nam wody nieczystej, często cuchnącej, przepełnić; 
oczywiście gnijącemi substancjami, które niezanfi 
czenie wpływają najszkodliwiej na zdrowie i przv® 
niają się do niesłychanej w Europie śmiertel^ 
miasta naszego._ Gdyby dobrze porównać daty pocą 
ku teraźniejszej epidemii z obrzydliwą wodą, ja 
mieliśmy przed kilkoma tygodniami, kto wie czybji 
w tern nia znaleźli źródła złego. Cokolwiekbądź i 
pada nam wystrzegać się jej jak najbardziej i niej 
wać nigdy teraz do niczego wody wodociągowej st 
wej, tylko dobrze przegotowanej (i ostudzonej njj 
napój). Gdzie jest woda studzienna znośna, tam lej 
używać jej nawet do herbaty, która może być przi

| mniej smaczną ale przynajmniej pewniejszą.' Doda 
sody, ałunu, węgla etc. do wody wodociągowej, n 
ją wprawdzie oczyścić z mętów, ale nie odbierze 
własności szkodliwych; zaradza temu jedynie goto 
nie po dokładnem filtrowaniu. W największym ui 
zakładzie wychowaczym, który musiano zamknąć ( 
mimo odwołania w ,,Kurjerze“), początek chor 
najprzód gastrycznej a później tyfusowej datuje 
notorycznie od czasu owej cuchnącej wody wodot 
go wej.

Co się tyczy trzeciego punktu t. j. warunków wog 
zasadom hygieny przeciwnych, należy głównie unii 
zaziębienia, niestrawności, zbytecznego przeładon 
nia żołądka, nadzwyczajnego wysilenia w pracy, nie 
wywczasu, wybryków wszelkiego rodzaju, gwałtoi 
nych wzruszeń psychicznych, szczególnie też prze 
i po jedzeniu, gdyż wtedy spożyte pokarmy nie moi 
być strawione etc. Każde naruszenie zdrowia, t. z 
niedyspozycja, zwłaszcza z towarzyszeniem bólu gl 
wy, dreszczów, gorączki, wymaga opieki lekarski 
a przedewszystkiem ścisłej dyety, w potrzebie środl 
przeczyszczającego lub wymiotowego. Bardziej od i 
nych stosować się do tych przestróg powinni ręko 
walescenci po jakiejkolwiek chorobie, osoby słabow 
te, nerwowe, drażliwe, cierpiące na niestrawnou 
skłonne do gorączki etc.

— Natalko! — rzekł błagalnie...
Dzieweczka cofnęła się parę kroków i spojrzała" 

niego z taką dumą, że biedny poeta uczuł się nag 
głupszym od wszystkich nóg stołowych.

— A to coś nowego? — zawołała głosem podnieś 
nym. Marzyński zbladł i zadrżał z obawy, czy pu ; 
padkiem papa nie usłyszał tego wykrzykniku. Zani 
zdołał przyjść do siebie, całe młode towarzystwo op 
ściło salę, pozostawiając poetę w ostatecznem pfi 
gnębieniu.

— Jednakże mi go żal, doprawdy? — zauważ?
Anusia. , i.

— Jeszcze czego... samochwał i kłamca! — odpali 
chłodno okrutna Natalka.

Pan Michał stał w salonie, jakby zimną wodą obi 
ny, czuł pustkę i gorycz wewnętrzną. A do tego, nil 
na urągowisko, przyczepiły mu się do mózgu i bra 
czaly tam natrętnie jak komary, dwa niezmiernie » 
dzne wiersze:

Nic mej duszy nie weseli
Nic nie cieszy mnie... I

Przeklęty wieczór, pomyślał sobie. Najsampie® 
tamten rym niedorzeczny, a teraz znowu jakieś głu 
stwo lezie do głowy. f

Wieczór tymczasem biegł zwykłą koleją. Papa K 
lasiński bez trzech wpakował sędziego Gilskiego, I 
tak dalece wzruszyło obecnych, że wszyscy naraz um 
kii, jakby chcąc tą ciszą uroczystą, okazać współcz 
cie nieszczęśliwemu ojcu rodziny. Gilski siedział cze 
wony jak rak i zdawał się nie pojmować, co się do b . 
la niego dzieje. Nawet płatki nie zapisywał, tyl’ 
kreślił machinalnie palcem po suknie nadzwyczaj?" 
jakąś cyfrę. Małżonka jego zajrzawszy do poW 
grających, natychmiast zrobiła lewo zwrot i po0 
działa na ody głos:

— A mój mężulko według zwyczaju — przegH 
wa i przegrywa.., (ZWiplcewe

ścinnego radcy i całą siłą duszy rwie się tam, gdzie 
błysnął mu serdeczny promień powitania i życzliwości 
dziecięcej.

Czytelniku! czy znasz co przyjemniejszego nad wspo­
mnienia choinek spędzonych w kółkach rodzinnych? 
Nasamprzód jakaś pogodna, uroczysta błogość unosi 
się wtedy w powietrzu; radosne myśli cisną się do du­
szy na widok tych świeczek zapalonych, tych świeżych, 
rumianych twarzyczek,—przy dźwiękach tego gwara i 
śmiechu. A do tego jeszcze—jakież to cudowne stwo­
rzenia, te dzieci!—jak ciekawie biegają na wszystkie 
strony ich mądro oczęta, jakże odmienne są od wła­
snych ojców, tamże obecnych i wyglądających z utęs­
knieniem chwili, kiedy będzie można zasiąść do zielo­
nych stolików, lub pracować nad pomnożeniem do­
chodów akcyznych.,.

— Przyniosłeś pan?—zapytuje Natalka Murzyńskie­
go, który stoi przed nią czerwony jak wiśnia i bez­
myślnie obraca kapelusz w rękach.

— Panno Natalio!... doprawdy!... zacząłem... ale nie 
mogłem skończyć—tłómaczy się nieszczęśliwy poeta.

— A ja widzę, że pan się tylko chwalił,—pan wca­
le nie umie pisać wierszy.

I frunęła od niego jak spłoszona ptaszyna.
— Ja panno Natalio wiele już napisałem! wołał roz­

paczliwie Marzyński.
Ale Natalka była już daleko i szczebiotała pośród 

towarzyszek.
— Ach! pokażźe prędzej—mówiła Wandzia Gilska.
— Chodźmy czytać do sypialnego pokoju—zapropo­

nowała Anusia Huzarska.
— Nie będzie wcale czytania: pan Michał się tylko 

przechwalał, ale wierszy pisać nie umie — objaśniała 
Natalka tonem, który nadaremnie usiłowała natchnąć 
obojętnością. Moje drogie, spodziewam się, że z tym 
panem nie będziemy się dziś bawiły. Prawda?

W tej chwili Marzyński się zbliżył.

Obowiązkiem właścicieli domów i rządców jest czj 
wać troskliwie nad tem, aby wychodki, kloaki, śmi) 
tniska, rynsztoki i ścieki były starannie odwietrza 
za pomocą kwasu karbolowego lub koperwasu. Wog( 
ności ludność cała powinna czuwać nad porządkiei 
przestrzegać we wszystkiem i wszędzie, w domu i 
domem, jak największej czystości, nie czekając aż ii 
zmuszą do tego przez nakazy i kary—wszak tu chód 
o zdrowie i życie wszystkich i każdego z osobna. Wi 
dza, pomimo najszcześszej chęci, nic nie wskóra iii 
nie zrobi, jeżeli sama ludność nie będzie dfe 
o siebie.



Warszawskie Towarzystwo Dobroczynności 
Komitet Bazarowy.

Na mocy zezwolenia JW. Głównego Naczelnika 
Kraju v/ dniach 14, 15, 16 i 17 b. m. i r. tak jak 
w latach poprzednich, urządzony zostanie w Salach 
Redutowych Bazar, na dochód ubogich pod opie­
ką Warszawskiego Towarzystwa Dobroczynności zo­
stających.

Bliższe szczegóły ogłoszą afisze, a Komitet podając 
poniżej listę JW. i W W. Paź, które w Bazarze sprze­
daży .podjąć się raczyły, jak również pp. Artystów 
i Kupców, uważa za stosowne nadmienić, że wszyst­
kie towary sprzedawane będą po zupełnie tych sa­
mych cenach jak w handlu, a w wielu razach, po niż­
szych, jak np. w składzie fotograficznym p. Jana 
Mieczkowskiego, którego produkcje i bony na tako­
we, przez cztery dni trwania Bazaru, sprzedawaae bę­
dą o 25% niżej od cen w zakładzie jego praktykowa­
nych. Oprócz rzeczy zbytkowych, znajdować się bę­
dą w Bazarze artykuły pierwszych i niezbędnych po­
trzeb jak np. bony na drzewo, węgle, nafta, mleko, 
tudzież towary kolonialne, herbata, książki, kalen­
darze i t. p.

Komitet przeto w obec wzrastającej nędzy a tern 
samem i zwiększonych wydatków, ma niepłonną na­
dzieję, że Szanowna Publiczność zaopatrując się w Ba­
zarze w artykuły i przedmioty na nadchodzące świę­
ta Bożego Narodzenia, każdemu niezbędne, raczy 
tym sposobem bez uszczerbku dla siebie poprzeć jego 
usiłowania. — Prezydujący w Komitecie Kazimierz 
D obie t ki. — Sekretarz Hep pen.

Lista alfabetyczna Dam, które raczyły przyjąć pro- 
tektoriat w sklepach urządzonych w Bazarze.

Sklep Nr. 1: JW. i W. Zofja z Chołyńskich Dija- 
koff z córkami Olgą i Aleksandrą; z Hr. Kotzebue ba­
ronowa Pilar de Pilchau; Generałowa hr. Rozwadow­
ska; Generałowa Własow.

Sklep 2-gi: lir. Hortensja Małachowska, ordynato- 
wa Róża hr. Krasińska, Julja z książąt Golicynów Gór­
ska.

Sklep 3-ci: P. Maria z Madalińskich Czaplicka, 
panna Leontyna Czyżkowska, doktorowa Huppmann, 
panna Marja Majlert, Elżbieta Nowodworska z córką 
Józefą, panna Kazimiera Wichrowska.

Sklep 4-ty: Janowa Królikowska z córkami Marją 
i Zofją, Emiljanowa Skiwska z siostrą Aleksandrą.

Sklep 5-ty: Hr. Helena Mikorska, hr. Helena Sta­
nisławowa Ostrowska z córką Laurą, z Łuszczewskich 
księżna Marja Woroniecka z córką Teofilą i panną 
Heleną Konferowską.

Sklep 6 i 7-my: Panny Ludwika Hauke i Zofja 
Hauke, Marja z Hanków Kosińska, Marja Regina 
z Młodzianowskich Pruszyńska.

Sklep 8-my: Emilja z Hochów Szwede z siostrą Ma­
rją i siostrami Matyldą i Anielą Hoch i panną Marją 
Szwede, Karolowa z Wernerów Temler z córką Karo­
liną Temler.

Sklep. 9 ty. Prezesowa z Bławackich Kruze, z cór­
ką Zeneidą, Generałowa Sobolewska z córką Heleną 
i Zofją, Generałowa Taciana Starynkiewicz.

Sklep 10 ty: Emilja Bloch, Leonowa z Skarżyńskich 
Epstein, Paulina Jełowiecka z panną Marją Chołowiń- 
ską, hr. Władysławowa Łubieńska z córką Marją.

Sklep 11-ty: Władysławowa zRejchmanów janasz, 
Gertruda z Jawornickich Laska z córką i siostrzenicą.'

Sklep 12- ty: Marja Bersobn z córką Hortensją, Ce- 
cylja Bersohn, Jadwiga Krauscbar.

Sklep 13-ty: Julja Guttmann, Wiktorja Krzywo- 
szewska, Stefania Leo, Maurycowa Zielińska.

Sklep 14-ty: Cecylja z Chrzanowskich Werner z pan­
ną Jadwigą Kozicką.

Sklep 15ty: Henryka z Fragetów Chłopicka, Adella 
z Krasnopolskich Konitz, Konsulowa Paulina z Zabłu­
dowskich Lówenberg, panna Helena Lowenberg, pani 
Julja z Karów Tafiłowska.

Sklep 16 ty: Marja z Trembickich Falęcka, Helena 
z Orgelbrandów Gabryel, Wanda z Mrozowskich Mar­
czewska, panna Jadwiga Mrozowska.

Sklep 17-ty: Helena z Ateńskich Koch, z panną Ja­
niną Jentys, Anua z Hirszenfeldów Pawlik.

Sklep 18 ty: Wanda z Lutostańskich Aquilino z cór­
ką Wandą, Emilja z Aąuilinów Higersberger z córką 
Marją.
r Sklep 19-ty: Mecenasowa Emilja Dębska z siostrą 
Zofją Dębską, Natalja Kempner z córką Franciszką.

Sklep 20-ty: Cecylja z Michałowskich Hlcbicka Jó­
zefowicz, Marja z Hlebickich - Józefowicz Rusiecka 
z córką Michaliną, Henryka z Karczewskich Edmun- 
dowa Skarżyńska
Ariou^łT21 sz^: Mieczysławowa Horbowska, panna 

na Heppen, pani. Helena Steinauer,' panna Anna 
Zawisza.

Sklep 22-gi: Teressaz Pinińskich Epstein, Józefa Mi- 
nasowicz, Adela Wilgocka. ;

Si?Up 23-ti i 24 ty: Ew^ua z hr. Platerów Chołyń-
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ska z córką Elizą, Marja z hr. Przezdzieckich hr. Wa­
lewska, Emilja z hrabiów Łubieńskich Sobańska.

Sklep 25 ty: Wanda z hr. Starzyńskich Niemirycz, 
Emilia z Sobolewów księżna Teniszew, pannaJ Pauli­
na Sobolew, księżniczka Wiara Teniszew.

Sklep 26 ty: -Z baronów Rosenów Władysławowa 
Górska, Celina Kosiewicz żona doktora, Marja z hr. 
Łubieńskich hr. Łubieńska z córką.

Sklep 27-my: Natalja z Rulikowskich Dobiecka,Ma­
tylda z Zabłockich Grotowska, Józefa z Dobieckich 
Karska z córką Kazimirą.

28-my Bufet i Cukiernia: Panna Marja Deryng, Bro­
nisława Klimowicz (Dowiakowska), Marja Kamińska 
(Slesigier), Marja Nowakowska, Walerja Niewiarow­
ska, Zuzanna Ostrowska, panna Romana Popiel, Ale­
ksandra Rakiewicz, panna Stanisława Sipanowska.

Lista pp. Artystów i Kupców:
1) Eli, zakład artystyczny heliominiatur i bony na 

takowe.
2) Sklep własny hrabianki Marji Krasińskiej.
3) Sklep Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn­

ności z przedmiotami własnemi i komissowemi, oraz 
bony na węgle, drzewo, naftę, mleko, kawę.

4) Luigi Consortini, wyroby florenckie z marmuru.
5) A. Chodowiecki, materjały piśmienne i galan­

terie.
6) i 7) Altenberg i Robiczek, oleodruki, książki 

i albumy, fotografie z obrazów malarzy polskich.
8) Podgórski, lampy i bony na naftę.
9) Stefan Dobrycz i Spółka, towary kolonialne, wi­

na, herbata i delikatesy.
10) G. Sennewald, księgarnia i skład nut.
11) E. Blumenthal, wyroby rękawicznicze i galan- 

ter je.
12) Union, cygara i papierosy.
13) Sklep z przedmiotami własnemi, oraz zebraue- 

mi staraniem pań: Julji Guttmann, Wiktorji Krzywo - 
szewskiej, Stefanji Leo, Maurycowej Zielińskiej.

14) S. M. Rosenbaum, perfumy i galan terje.
15) Wierzbicki i Spółka, towary galanteryjne i za­

bawki dziecinne.
16) J. Mieczkowski, fotografie, bony na takowe, 

ramki, albumy i t. d.
17) W. Gorczycki, kapelusze—i B. Pohorecki per­

fumy i galanterje.
18) W. Mesteuhauzer, materjały piśmienne, galan - 

terje.
19) St. Malhomme, herbata firmy J. N. Gordjunowa 

w Moskwie.
20) M. Reichel, bielizna, ubrania dla dzieci, kra­

watki i t. d.
21) Jan Koch, zabawki, galanterje, perfumy, oraz 

bony na węgle.
22) La Ferme, cygara i papierosy.
23) i 24) Edward Loth, kwiaty irośliny sztuczne do 

ozdoby apartamentów, kapelusze.
25) Jan Drews, towary galanteryjne.
26) Schmidt, drobna galanteria krajowa, wyroby 

pończosznicze.
27) Sklep Warszawskiego Towarzystwa Dobro­

czynności, z przedmiotami własnemi i komissowemi, 
oraz bony na węgle, mleko i kawę.

28) Janowski bufet i cukiernia.

Wiadomości miejscowe.
= Zamiar założenia nowych kass pożyczkowych dla 

rzemieślników dojrzewa. Ustawy ich posłano już do 
Petersburga, celem uzyskania aprobaty. Istnieć one 
mają: w dzielnicy Wolskiej jedna, na Solcu druga 
a trzecia na Pradze. Inicjatywa wyszła jak wiadomo 
z grena członków należących do zarządu kassy zalicz- 

’ kowej przemysłowców warszawskich.
l == Wobec szerzących się uporczywie pogłosek,— 
I jakoby przewóz towarów po drodze konnej miał trwać 

jeszcze przez czas jakiś pomimo otwarcia drogi obwo­
dowej, uważamy sobie za obowiązek powiadomić na­
szych czytelników, że podług danych z urzędowego 
zaczerpniętych źródła, przewóz towarów po drodze 
konnej ustanie stanowczo cd dnia 13 b. m. i dokony­
wać się będzie wyłącznie po drodze obwodowej.

— Uboga nasza literatura naukowo - handlowa, 
wzbogaconą została obszernem dziełem o Buchbaltcrji 
podwójnej i jej zastosowaniu przez Antoniego Barań­
skiego wydanem. Zasłużony professor nauk handlo­
wych, którego wykład Rachunkowości kupieckiej, 
dziesiątki lat całe, stanowił jedyny nieomal podręcznik 
dla młodzieży polskiej, z teorją czynności rachuuko- 
wo-handlowych obeznać się pragnącej, w nowem 
swem dziele, jakby za rękę prowadzi w nauce pro­
wadzenia ksiąg handlowych. Druga część dzieła tego, 
przed niewielu dniami z druku wyszła, obejmuje między

• innemi szczegółowe wyjaśnienie na przykładzie zasad 
I ogólnych w pierwszej części wyłożonych, a to w formie 
! rozbioru ze sprawozdań zaczerpniętego wzorowo pro ■ 
I wadzonych ksiąg handlowych w Warszawskim Towa­

rzystwie Kredytowem miejskism. -Wra^.- 

handlu i instytucji kredytowych, z rokiem każdym 
mnożący się zastęp młodzieży naszej zawodowi handlo­
wemu się poświęcającej, w dziele tern znajdzie jasny 
podręcznik dla przygotowania się do głównej gałęzi 
zawodu tego. Życzliwie też witając tę nową pracę za­
służonego professora, który lat tyle następnie jako 
Dyrektor Żeglugi Parowej, praktycznie wypróbował' 
niegdyś z katedry szerzone przez się nauki — wyraża­
my nadzieję, że gdy obecnie coraz więcej dzieł o ra­
chunkowości kupieckiej w naszym języku się pojawia, 
coraz też więcej znajduje się krajowców z przedmio­
tem obeznanych, prowadzenie więc ksiąg handlowych 
w języku niemieckim, do tej pory często jeszcze u nas 
praktykowane, w najbliższej przyszłości zarzuconem 
powszechnie zastanie.

= W przyszłą środę w obecności Profesora Uniwer­
sytetu dr. Polikarpa Giersztowta, protektora dr. Płacz- 
kowskiego i nauczycieli szkoły felczerskiej, a miano­
wicie kierującego tąż szkołą dr. Witalisa Wilczkow­
skiego, tudzież dr. Ferdynanda Nowakowskiego i den­
tysty F. Ziemiańskiego, odbył się egzamin extemów 
ubiegających się o stopień felczerski. Złożyli egzami- 
na na starszych felczerów pp. Bańkowski, Blikowski, 
Bychowski, Jakubowicz, Klepkarczyk, Moszkowicz, 
Plewiński i Zweig, na młodszego p. Argeband.
= W tych dniach zmarł w Petersburgu ś. p. Wła­

dysław Daniłowski b. student wydziału medycznego 
w tutejszym Uniwersytecie.

— Gołoledź, jaka przed kilku dniami przyczyniła 
guza niejednemu z mieszkańców naszego miasta, dała 
sio uczuć niemniej silnie naszym telegrafom. Druty 
bowiem telegraficzne skutkiem obmarzania lodem, jak 
nas zapewniają, dochodziły grubości paru calowej; a 
nie mogąc wytrzymać na znacznych przestrzeniach tak 
wielkiego ciężaru, pękały w licznych miejscach, pocią­
gając nawet za sobą słupy. Ztąd liczne przerwy w ko­
munikacji i opóźnienia depesz dotkliwe dla interesan­
tów. Energiczne jednak działanie służby technicznej 
doprowadziło już linje ich do należytego porządku.

= W dniu wczorajszym, w sali Instytutu muzycz­
nego, wobec całego składu nauczycieli i uczniów Kon- 
serwatorjum i wielu osób zaproszonych, p. Zarębski 
fortepianista wykonał uwerturę z Taunhausera w za­
stosowaniu fortepianowem Liszta, Nocturno (as dur) 
Szopena, Poloneza z Hrabiny Moniuszki, Etiudę, Tau- 
siga, Fantazję własną i kilka innych utworów, zysku­
jąc po każdym numerze huczne oklaski uznania. Fan­
tazja p. Zarębskiego tym razem bardziej się podobała, 
a Nocturno Szopena zachwyciło słuchaczów. Polonez 
Moniuszki wyśpiewany został przez arcy dzielnego 
pianistę głosem strun opanowanego przezeń instru­
mentu z rzewnością i głębokością uczucia, które ku 
artyście skłoniło sympatją licznego audytorjum, Godzi 
się tu także wspomnieć, że p. Z. grał na fortepianach 
Małeckiego, które godnie odpowiadały sile jego ude­
rzenia i harmonią swą zwycięzko współzawodniczyły 
z fortepianowemi wyrobami zagranicy.

= Mieszkańcy ulicy Marszałkowskiej, staną się 
jeszcze regularniejsi! Mają bowiem nowy zegar, usta­
wiony przez pana SzecLra, jego własnej roboty, a 
regulowany podług astronomicznego zegara w bota­
nicznym ogrodzie.

— Nakładem Gebethnera i Wolffa wyszła zajmu­
jąca rozprawa: „Zarysy charakteru Germanów i Sło­
wian'1 przez A. A. Powrócimy jeszcze do niej. Au­
torem broszury jest podobno jeden z tutejszych pra­
cowników na niwie dziejopisarstwa, którego prace po­
mieszczała dotychczas „Biblioteka Warszawska.11
' == Pewien rzezimieszek, pełen animuszu wytrwało­
ści w swem rzemiośle, dostał się onegduj do mieszka­
nia adwokata W., przy ulicy Królewskiej Nr. 7, po- 
odrywał zamki w biurkach i szafkach, wyładował zdo­
byczą kieszenie i zabierał się już do wyjścia.

Zjawienia się wszakże niespodzianie jednego z ko­
legów nieobecnego gospodarza, przeszkodziło rzezi- 
m eszkowi w dokonaniu ucieczki i zmusiło go do prze­
różnych wy krętnych tłomaczeń.

Począł się więc bezczelny śmiałek przedstawiać ja­
ko znajomy pana W., niepojmujący jak można go o 
napaść interpelować, to znowu jako posłaniec z listem.

Mniej wszakże działało to na przyjaciela pana W., 
który łotrowi oddalić się nie pozwolił i oddał go w rę­
ce właściwych władz.

W mieszkaniu jeszcze odkryto kierownika witrycho- 
wego artysty, obok wielu cennych przedmiotów, skra­
dzionych podczas owej wizyty, potężne dłuto i nóż, 
służące prawdopodobnie do podważania drzwi zamy­
kających się na zatrzask.

Przeto... zdwoić należy baczność, albowiem nie zaw­
sze zamkom dowierzać należy, chociażby te rodem by­
ły z Anglii.

— Ciągnienie obecnej 127 Loterji Klasycznej, 5 ej
Klassy trwać będzie do wtorku przyszłego, to jest jesz­
cze przez dni 9. L.;.

— Od jutra w salach redutowych rozpoczynają cie- 
sielską i tapiceuka robotę dla-Basaru p^d kwunki:,!tł
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Wiadomości Polityczne,
Telegramy z Konstantynopola, najwięcej obecnie 

budzące zajęcie, donoszą o stykaniu się z bawiących 
tam dyplomató w.jednakowoż nic podają obszerniejszych 
szczegółów co do tych prywatnych konferencji. Do­
tychczas wiemy tylko o porozumiewaniu się dwóch 
najgłówniejszych dygnitarzy, opatrzonych najrozłe- 

= Właścicielowi placu oznaczonego Nr 5029 przy 
ulicy Pięknej dozwoliła władza przepołowić takowy na 
dwie oddzielne possesje z NN 5029 i 5029a.

— Otrzymali pozwolenie na budowę domów na­
stępujący obywatele:

Kiszer na rogu ulic Burakowej i Piaskowej pod 
Nr 28c na jedno piętrowy drewniany frontowy dom;

Pluto pod Nr 231 ld przy ulicy Dzikiej na partero­
wy murowany domek;

Czyżewicz pod Nr 2315f przy ulicy Wołyńskiej na
l-o piętrową kamienicę;

. Juljan Wajsblum pod Nr 2374g przy ulicy Dzielnej 
na 2- piętrową kamienicę i 3-y piętrową oficynę i

Korulski pod Nr 2373w przy ulicy Pięknej na par­
terowy drewniany domek z facjatkami.
= Z prowincjonalnych kalendarzy na rok 1877, 

mamy pierwszy przed sobą , Kalendarz Lubelski.*' 
Dziewiąty ten rok tej publikacji odznacza się doborem 
artykułów mogących zainteresować nietylko Lublinian. 
Prozę czyta się z zajęciem, wiersze cale zręczne a fra­
szki pełne są humoru. Dział informacyjny staranny.

= Repertuar Teatrów Warszawskich na bieżący 
tydzień.

Teatr Wielki: poniedziałek „Serafina," wtorek 
.„Stradjota," środa „Flick Flock," czwartek „Stradjo- 
ta," niedziela „Bogini Walhalli."

Teatr Rozmaitości: poniedziałek „Bursze," „Śpiew­
ka Fortunata," „Małżeństwo przy latarniach," wtorek 
„L woracy Niedoli," środa „Starzy Kawalerowie," czwar­
tek „Na łasce zięcia," sobota „Konik polny," (pierwszy 
raz) „Było to pod Wagram," „Consilium facultatis," 
niedziela „Konik polny," „Fałszywe blaski," „Zięć 
pułkownika."
= W ostatnim numerze „Tygodnika Illustrowane- 

go“ mieści się portret przczacncgo professora wszechni­
cy jagielońskiej Skobla, warszawianina, niezapomnia­
nego obrońcy i stróża języka polskiego. Rysy zgasłego 
nacechowane są rzadką poczciwością i łagodnością; 
wyziera z po za nich pogodna dusza!
= Wczoraj mimo niepomyślnej aury, do Doliny na 

koncert A. Sonnenfelda, zebrała się liczna publiczność. 
Piętnaście numerów doborowego programu, uprzyje­
mniły słuchaczom chwilę. Szczególniej zwrócił na 
siebie uwagę p. Skalmer przyzwoitem wykonaniem na 
skrzypcach „Romanse" komp. II. Vieuxtemps, oraz 
pan Mcrnitz odegraniem poloneza koncertowego na 
trąbce.

— Dla pań... lekarek, otworzyło się obecnie w ca­
lem Cesarstwie szerokie pole działalności. Według 
rossyjskich pism mogą one zajmować miejsca po leka­
rzach i felczerach cywilnych, którzy prze-zli do służ­
by Wojskowej na czas wojenny.

•—Jeszcze nie przemknął przez scenę wiedeńską 
„Duch Wojewody" a już teutońscy piór dzierży ciele, 
poczynają kompozytora germarizować. „Echo" ber­
lińskie uważa za stosowne zainfprmować swych czytel­
ników, iż Ludwik Grossman jest „niemieckim kom­
pozytorem w Warszawie zamieszkałym." Niedawno 
w jednem piśmidełku nadreńskiem spotkaliśmy się 
z dowodzeniem bawarskiego pochodzenia... Moniuszki! 
Widać, iż w kraju „muzyki przyszłości" wielki brak 
kapłanów Erato, gdy ich z innych ziem rekrutować 
muszą.

= Pani Friderici-Jakowicka raz jeszcze w „Nor­
mie" żegnana nader hucznemi oklaskami i bukietami. 
Dziś wyjechała artystka na sezon karnawałowy do We­
rony. W ostatniej chwili otrzymała pani J., wspania­
ły pierścień brylantowy z napisem: „Pani T. F. J. za 
„Halkę" publiczność warszawska."

= Dziś drugi koncert p. Zarębskiego. — Wczoraj­
szy poranek muzyczno-dramatyczny na rzecz Daroze- 
go został odłożony — Podobno jutro „Stradiota" po 
raz pierwszy.

= W sklepie kolonialnym p. St. zwraca na siebie 
uwagę... małżeństwo chińskie. Para ta synów państwa 
niebieskiego, wisi... przy drzwiach, zrobiona zaś jest 
z jedwabiu i prosto z Pekinu na Londyn zjechała do 
Warszawy.

= Jutro we wtorek w Radzie Miejskiej Warszaw­
skiej Publicznej Dobroczynności mieszczącej się w gma­
chu tutejszego Uniwersytetu, odbędzie się licytacja na 
dostawę chleba, mąki, kaszy, masła i jaj dla zakładów 
dobroczynnych

= W tych dniach przejeżdżał przez Warszawę do 
Petersburga poddany belgijski Ekart, z zanrarein 
sprzedania na Cesarstwo przywileju prasowania mięsa 
całych wołów.
= Lombard Warszawski zawiesił dawanie więk­

szych pożyczek pieniężnych. Zawieszenie to zapewne 
będzie tylko czasowe, lecz skutki jego, przy ogólnym 
braku kredytu, mocno uczuć się dadzą.

Druk „Stoczki" A. Pługa już ukończony — ,
Pierw-.: “ mdnak egzemplarze zjawią się dopiero na 1 MJ6.„ u,«wz.vMJvu
Bazarze, luzątUanym na korzyść biednych. Poemat !‘glejszem-geJaŚ^cnictwetn; konferencja’ lorda .Salis- 
p. Pługa ozdobiony jest czternaetom illttstraejjjni !'bui-yiz jen; Ignat,)ewem, jakoteż p-...łmh(inie pierwsze• 

' WojciwU- tre.tbona i portretem autora rytowanym goR ’.u Kaiia, -.-Izwartck miało miejsce, t,U-

f Jutro, t j. we wtorek, dnia 12 b. m., jako w drugą 
rocznicę śmierci ś.p. Julji z Sawezyńskich Gawrońskiej, 
żony Urzędnika Warszawskiej Probiernej Pałatki, od­
prawione będzie Nabożeństwo żałobne w kościele Śgo 
Antoniego, przy ulicy Senatorskiej, o godzinie 11 tej 
z rana, na które mąż zmaiłj wraz z synami, Kre­
wnych. Przyjaciół i Znajomych zaprasza. —21,018 — 

j- W środę: dnia 13 b. m , z powodu rocznicy śmierci 
ś. p. Dyonizy z Rostkowskich Wagner, odprawioną bę­
dzie o godzinie 11 z rana, Wotywa w kaplicy Pana 
Jezusa przy kościele Sgo Józefa Oblubieńca N. M. I’., 
na Krakowskiem-Przedmieściu, naprzeciwko Poczty, 
na którą mąż i syn, najuprzejmiej zapraszają.

j- Stanisław Mierzejewski, b. Sędzia Trybunału 
Warszawskiego, przeżywszy lat 41, w dniu 9 gru­
dnia r. b. życie zakończył. Pogrążona w smutku żona 
wraz z 7giem dzieci zaprasza Krewnych, Przyjaciół 
i Kolegów zmarłego, na żałobne Nabożeństwo w d. 13 
b. m., w środę o godzinie 9 z rana w kościele Narodze­
nia Najświętszej Marji Panny, na Lesznie, a następ­
nie na wyprowadzenie zwłok w tymże dniu i z tegoż 
kościoła o godzinie 12 w południe na cmentarz Po­
wązkowski odbyć się mające. —21040 —

t 8. p. Elżbieta z Brandmillerów Feist, wdowa po 
Obywatelu zeszła z tego świata w dniu 9 grudnia r. b. 
w wieku lat 89. Pozostali: synowie, synowe, wnuki 
i Prawnuki zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Znajo­
mych na odbyć się mające Nabożeństwo żałobne 
w kaplicy przy kościele 8 go Antoniego przy ulicy 
Senatorskiej o godzinie 11 w dniu 12 b. m., to jest 
we wtorek, oraz na wyprowadzenie zwłok w tymże 
dniu i z tegoż kościoła o godzinie 2'4 po południu na 
cmentarz Powązkowski. —21038—

f Niniejszym składam podziękowanie P. A. Tuwe, 
Przewodnikowi pogrzebowemu przy szpitalu Ewange­
lickim, za zajęcie się całym pogrzebem ś p. Józefa 
Chołody, i rekomenduję go szanownej Publiczności 
jako człowieka bardzo akuratnego i sumiennego nie- 
wymagającego wielkich wynagrodzeń.—Barszczewski.

f Pozostała w ciężkim smutku wdowa wraz z dzie­
ćmi, zięciami, synem i wnukami składa serdeczne po­
dziękowanie Szanownemu Duchowieństwu i tym 
wszystkim, którzy raczyli odprowadzić na wieczny 
spoczynek drogie zwłoki męża mego.— Z uszanowa­
niem Józefa z Miniów Igi ciska -z Kodziną. —20941 —

przez Andriollego. Illustracje te razem z czystym dru- 
. kiom i ozdobnemi okładkami stworzą ze Sroczki 

prawdziwie wytworne wydanie.
— Istniejące w Warszawie Towarzystwo pań miło­

siernych „8-go Wincentego a Paulo" zajmuje się 
wogóle wspieraniem ubogich w Warszawie zamieszka­
łych; środki zaś ku temu stanowią miesięczne składki 
stowarzyszonych dam, dobrowolne ofiary zbierane po 
kościołach i dochody z koncertów urządzanych, na po­
większenie funhnszów Towarzystwa. Sprawozdan e 
zaprzeszły 1875 rok przekonywa, że dochód Towa­
rzystwa z remanentem upłynionych lat i procentami 
od kapitału Towarzystwa stanowił sumę rs. 7278 ko­
piejek 32‘/2; w roku zaś sprawozdawczym wydano 
rs. 6845 kop. 80’4; z początkiem przeto r. b. było 
w kassie rs. 432 kop. 52. W ciągu roku zeszłego To­
warzystwo udzieliło wsparć biednym nars. 1905 k. 16; 
oprócz tego wydało ofiar w naturze mianowicie: chle­
ba 2018 pudów i 30 funtów, kaszy 216 korcy, soli 140 
pudów, zupy 7,270 porcji —odzieży sztuk 618; chorym 
wydano lekarstw w 628 wypadkach; oddano do nauki 
rzemiósł i do zakładów dobroczynnych 74 osób. Mie- 
•ięczne wsparcia udzielone były 400 rodzinom.

— W dzisiejszym dalszym ciągnieniu 5-tej klassy 
127 Loterji, główniejsze wygrane padły, jak następu­
je: Nr 20,583 wygrał rs. 1,000 u kollektora Berg- 
sztein w Biały; Nr-a 4,839 — 6,925 — 18,738 — 

■ 20,682 i 20,836 po rs. 500; a Nr-a 459 — 1,653 — 
5,461 — 8,005 — 8;921 - 18,249 po rs. 200.

— Wojskowy agent austrjacki przy ambassadzie 
w Petersburgu, baron Bertholsheim, powrócił na swo­
je stanowisko dnia 18 (30) listopada.

— Don Karlos, według „Herolda", ma przybyć do 
Petersburgu pod przybranem imieniem hrabi Tolosy.

— Sprostowanie.—W sobotnim Nr „Kurjera War­
szawskiego" (Nr 273) w ogłoszeniu od Redakcji w 1 
wierszu w 2-gicj szpalcie — wkradła się pomyłka, po 
wyrazie „prenumeratorowie", powinno być „roczni".

nowić będą niezawodnie dwa najciekawsze momenta 
w tym prologu, który się przed kilkoma dniami roz­
począł w Konstantynopolu.

Układy pokojowe nie rozpoczną się póty, dopóki 
pełnomocnicy mocarstw nie zgodzą się z sobą co do 
programu konferencji, przedtem zostaną wszyscy przez 
Sułtana na prywatnem posłuchaniu przyjęci.

Sytuacja rządu stambulskiego pomimo urzędowych 
zapewnień musi być przecież dość zachwianą, jeżeli 
prawdę mówi korrespondent do „W. T. B.“ dono­
sząc, iż rozterki między Wielkim Wezyrem a Midatem- 
paszą z powodu zamiaru ogłoszenia konstytucji do­
tychczas nie ustały. W obawie o zamach na nowe 
ustawy miano w Konstantynopolu 60 batalionów re- 
dyfów skoncetrować i trzymać ich w pogotowiu na 
wypadek możebnych zaburzeń.

Utrzymują, iż sami pełnomocnicy Francji, odradzać 
mieli Porcie ogłoszenie konstytucji przed zebraniem 
się konferencji, aby tego opinja w kraju nie wzięła za 
dzieło nacisku narząd sultański i za ustępstwo ko­
niecznością wywołane, w którym to razie cały efekt 
tego kroku zostałby chybiony.

Krążące pogłoski w niektórych dziennikach nie­
mieckich o postanowieniu okupacji Bośnji przez Au- 
strję zostały urzędownie odwołane.

Manifestacje poważnego stronnictwa anti-tureckie- 
go w Anglii, (patrz telegramy) nie pozostaną zape­
wne bez wpływu na politykę gabinetu londyńskiego; 
udział duchowieństwa w piątkowem zgromadzeniu hi- 
dowero nadał mu silną cechę, która dla lorda Salisbu­
ry będzie również jedną z wskazówek opinii publicz­
nej, jak jej pełnomocnikowi postępować należy.

Najświeższe wiadomości telegraficzne.
Londyn 9-go.—Wczoraj wieczór odbyło się zgroma­

dzenie konferencji anti-tureckiej, któremu przewodni­
czył Schaftesbury. Oświadczył się on przeciw dalsze­
mu trwaniu rządów tureckich w prowincjach chrze­
ścijańskich; żądał przezornego postępowania; trzyma­
jąc z Rossą dopóki się da. Gladstone wywodził, że 
kraj nagania politykę protegującą Turcję, za którą 
Dizraeli osobiście jest odpowiedzialnym. Turcja na­
ruszyła i zniweczyła traktat paryzki, do czego rząd 
angielski zachęcał Turcję. Lud angielski niechętny 
jest wysłaniu Salisburego na konferencję, gdzieby 
wspierał tyranię i korrupcję. Absolutnej supremacji 
ottomańskiej w Bulgarji, Bośnii i Hercegowinie nale­
ży raz położyć kres, a do tego niezbędną jest obca in­
terwencja. Dalej Gladstone wyraził uznanie dla Naj­
jaśniejszego Cesarza Rossyjskiego i dla ludu rossyj- 
skiego, a skończył dodaniem, że Anglia musi przyło­
żyć się do dzieła oswobodzenia na Wschodzie.

Wiedeń, 9 go. — „Neus freie Presse" potwierdza 
doniesienie „Polit. Correspondenz" z d. 4 b. m., o no­
wym podatku wojennym z Konstantynopola. Na każ­
dą głowę męzką od lat 5 do 6 przypada 15 plastrów 
tego podatku.

Konstanti/nrpsl, 9-go.—Wnosząc z pierwszych na­
rad między członkami konferencji, zgodność mocarstw 
nie zdajesię być nieprawdopodobną. Zapewniają, że no­
we ustawy organiczne są stanowczo zdecydowane.

TELEGHA^Y-
Warszawa, dnia 10 Grudnia.

Londyn 9-go. — Dziennik urzędowy ogłasza rozpo­
rządzenie królewskie, dzisiaj datowane i zwołująca 
parlament na dzień 8 stycznia 1877 r.

New-}'ork 9 go. — Komitet kontrolujący wybory 
we Florydzie uznał republikańskich kandydatów stanu 
za wybranych.

1‘aryi 9 go.—Izba deputowanych ciągnie dalej roz­
prawy ogólne nad budżetem przychodów i będzie je 
ciągnęła jeszcze w poniedziałek. Skrajna lewica o- 
świadczyła się przeciw utrzymaniu Dufaure’a mini­
strem sprawiedliwości, a Bćrthaufa ministrem wrojny; 
ztąd więc powodzenie kombinacji Dufaure i Jules Si­
mon zdaje się być wątpliwem.

Konstantynopol 9-go,—Turecki minister spraw za­
granicznych Safvet pasza odpowiedział na notę księ­
cia Gorczakowa z daty 13 listopada cyrkularzein do 
reprezentantów Porty, d. I grudnia wydanym. W cyr- 
kularzu tym oświadcza, ie Porta nie jest odpowiedzial­
ną za smutne stosunki niektórych prowincyi tureckich, 
że dopiero po wyczerpaniu wszelkich środków poje­
dnawczych dla utrzymania pokoju europejskiego chwy­
ciła się środków energicznych; że teraz, po stłumienia 
powstania, (dice zaprowadzić reformy, które zadowolnią 
wszystkich jej poddanych bez różnicy religii i pocho­
dzenia.

Bruk sell a 9-go. — ,,Nord" omawiająć połolenie 
obecne, pizyzraje że zachowanie się mocarstw pozo­
stawia polityce rossyjskiej wielką swobodę akcji.

Rossja chce przystąpić do konferencji bez po­
wziętej z góry decyzji; i owszem, jest rączej gotową 
przystać na wszelką kombinację, któraby była w stanic 
faktycznie zastąpić jej propozycje. Rusąja nie nw«M 
okupacji za warunek „sin-' qua non*-. Dalej „N.eid1■
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— Dr. Władysław Belkie, Ordynator Kliniki chorób 
wenerycznych i skórnych, przy szpitalu Ś go Łazarza. 
Krakowskie-Przedmieście Nr 10. Przyjmuje chorych 
od 4-tej do 6-tej po południu. 3 ~ 6—20,481—
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Obligi Skarbowe rs, 100..,. 
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Bil. Banku Ces. ser. I. 11 i III 
Ros. Poż. Premiowa z r. 1164 

z r. : Str- 
ui'0 Listy zaśtftw. ressyiskie

— Dziś dołącza się prospekt na pismo mające wy­
chodzić p. t. „Tygodnik Powszechny?1

— Nasz „Nowy-Świat“ z każdym niemal dniem 
przybiera postać Bulwarów paryzkich pod względem 
elegancji f rozmaitości wystaw sklepowych.  Obecnie 
wszakże otworzony przed miesiącem a raczej przenie­
siony z ulicy Ś-to Krzyzkiej (Nr. 4) do domu własnege 
pod Nr. 49 róg Wareckiej i Newego-Swiatu, Zakład 
wyrobów rękawiczniozych p. Feliksa Schlagera 
zaimponował towarzyszom wystaw przemysłowych 
swym przepychem tak pod względem zewnętrznej wy­
stawy jak i wewnętrznego urządzenia. P. Schlager 
któremu przeszło dziesięcioletnia rzetelna jego praca 
zjednała zasłużony rozgłos publiczny, czyniący zaszczyt 
uprzywilejowanej już dziś dla Warszawian firmie, da­
ła mu zarazem możność rozwinięcia swej fabryki w po­
łączeniu z przedmiotami wyrobów galanteryjnych, na 
rozległę skalę. Co tylko gust, moda, potrzeba i ele­
gancja wydały dotąd światu w sztuce rękawiczniczej
i galanterji zdobiącej toalety dam naszych, począwszy 
od mydełka utrzymującego płeć w zdrowiu i delika­
tności aż do rewolweru z którego niby strzała wybie ■ 
ga wonny waćhlarzyk,... wszystko to połączyło się 
w zakładzie p. Schlagera. Chcąc zadosyć uczynić wy­
maganiom ogółu, umieścił on wśród wyrobów własnej 
fabryki wszystko, co w obranym przez niego handlu 
wyrabiają pierwszorzędne fabryki zagraniczne, a umie­
ścił przedmiota jedynie mające rzeczywistą wartość. 
Każdy rodzaj wyrobów podzielony jest na oddziały— 
z których znów każdy ma oddzielne, wielkie, oszklone 
elegancko urządzone szafy. Przyznajemy się, że zwie­
dzany przez nas i badany w szczegółach nowy Zakład 
p. Schlagera zachwycił nas pod każdym względem. 
Cieszymy się przeto tak z rozwoju tego rodzaju handlu 
w naszem. mieście, jak i z przeświadczenia, że starow- 
ność i nieustająca w pracy działalność, jakiej p. Schiager 
jest dowodem, zapewnia zasłużone powodzenie. Po­
wodzenie zaś p Schlagera i ua przyszłość rokujemy po­
myślne, gdy weźmicmy ua uwagę, że wyborowe i wy­
kwintne towary mają tu nader przystępne ceny i wca­
le nie idą w parze z świetnem otoczeniem kosztownie 
urządzonego zakładu. 1—1—21036—  -   - ... -  - . 
. (Art. nadesl.). — Pozwól Szanowny Redaktorze, 
iz za pośrednictwem Twego pisma, złożę kilka słów

(^a PensJi żeńskiej panien Landau (Nalewki 
Ar 41), rzeczywiście wzorowo prowadzonej. Mając 
tam umieszczoną córkę, przekonać się mogłam, iż Insty- 
tut odpowiada zupełnie potrzebom chwili i prawdziwy 
pożytek uczącym się daje./ 'Dwie siostry L., przy pu-

Kursa giełdy warszawskiej. — Dnia 11-go Grudnia 1876 roku

168.

119.

120.

990.

Dopełń, 
tranzake.

Dopełń, 
tranzike.

W e k S
krótkim terminem

11 r.
6

89.10
88.10

Berlin a risti z
Londyn 3 mieś.
Paryż 8 dni
Wiedeń 8 dni

78.75
78.70
9'2,.75

zbija wiadomość „Daily News", jakoby Rossja miała 
już zapowiedzieć okupację Bulgarji i wydać do Buł­
garów manifest.

Bruksella 9 go. — Pod datą dzisiejszą donoszą 
z Braiły „Nord’owi“, że pewne wskazówki pozwalają 
się domyślać, iż Turcy clicą zbudować most na Duna­
ju między Tulczą a Isakczi.

Wiedeń 9 go. — Doniesienie gazet niemieckich, ja­
koby tu ze strony austryjackiej czynione były usiło­
wania w celu utworzenia gabinetu w duchu prawicy 
wywołało stanowcze zaprzeczenie. O niczem takiem 
tu nie wiadomo. Wiarogodne korrespondencje kon­
statują, że zachowanie się Rossji w obecnych wstęp­
nych naradach nad programem konferencyj, jest bar­
dzo pojednawcze i uprzejme.

Warszawa, dniaWgo grudnia.
Paryż 10-go .— Dufaure ofiarował Jules Simono­

wi teko spraw wewnętrznych. Simon nie odstępuje 
od rezolucyj powziętych przez zjtdnoczonne stronni­
ctwo lewe i domaga się usunięcia z gabinetu ministra 
wojny Berthaut. Ztąd utworzenie gabinetu nowego 
bardzo trudnem się okazuje.

Konstantynopol, 10-go. — We środę w mieszkaniu 
Midata paszy aresztowano dwóch Czarnogórców, któ­
rzy cbcieli go zamordować. We wtorek odkryto spi­
sek, mający na celu uwięzienie sułtana Amurata 
skutkiem czego uwięzione zostały cztery oso­
by. Porozumienie się mocarstw co do proponować 
się mającej organizacji Bulgarji, Bośni i Hercegowiny 
nie wydaje się niemożliwem, tylko w kwestji rękojmi 
różne zachodzą przeszkody.

Konstantynopol 10-go. — Dzisiaj Salisbury był 
przyjmowany na audjencji osobnej u sułtana, który 
otoczony wysokimi dostojnikami swego rządu, przyjął 
pełnomocnika angielskiego z wielką życzliwością. Eliot 
towarzyszył Salisburemu. Dotąd panuje zupełna 
zgoda między Salisburym a generałem Ignatiewem.

Ateny 10 go. — Jednodniowy gabinet Deligeorgisa 
został zawiedziony przez swoich przyjaciół. Izba 
większością 88 głosów przeciw 59 uznała go za niedo­
stateczny w stosunkach obecnych i udzieliła mu wo­
tum nieufności. Skutkiem tego gabinet podał się do 
dymissji.

Dubrownik 10 go. — Rządy zaaprobowały elaborat 
komissji demarkacyjnej. Muktarowi-paszy zalecono, 
żeby sie ściśle linii.demarkacyjnej pilnował. 

— Urząd Starszych Zgromadzenia Cieśli. — Na 
mocy rozporządzenia Władzy Wyższej z dnia 2 (14) 
listopada 1876 roku, za Nr 242, wzywa wszystkich 
Majstrów Konsensowych, Czeladzi i Robotników pro­
wadzących roboty na swoją rękę, a nie zapisanych do 
kontroli w Urzędzie Starszych, o stawienie się do te­
goż Urzędu, przy ulicy Marszałkowskiej Nr 13 A, dla 
wskazania miejsca zamieszkania swojego, jak również 
i odebrania szematów dla prowadzenia kontroli ludzi, 
a to najdalej w przeciągu dni trzech od dnia ogłosze­
nia niniejszego, w przeciwnym bowiem razie, ściągną 
na siebie karę przez Władzę zagrożoną. —20,619—

mocy grona nauczycieli, zajmują się gorliwie kształ­
ceniem młodocianych umysłów, drugie dwie przewo­
dniczą zakładowi kroju i szycia sukien damskich, zkąd 
wychodzą roboty najdokładniej wykończone. Tak 
więc pensja jest istotnym przybytkiem szczerej pracy, 
który sumiennie polecić można. — Z uszanowaniem

G. W. z Mławskiego. —20,964—
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9 ni. 15 r.
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TE.mi WIELKI.
Dziś: Serafina. Jutro: Stradiota (pierwszy raz).

TEATR BOZKAITO&OI.
 Dziś: Życie Paryzkic. Jutro: Dworacy Niedoli.
Do największych osołliwości, godnych widzenia, policzyć 

można
dwa Kontrasty!!

MARY BSURPEII młoda Olbrzymka, jedno z najwięcej 
zajmujących zjawisk w świeeie kobiecym ze względu na 
jej nadzwyczajny wzrost, i przyjemną pewioweliowność, ja­
ko też:
Rodzeństwo Karlów Książę i Księżniczka Colibri!!! 

najrozkoszniejsze i najweselsze w świeeie stworzenia,w wie­
ku 24 i 26 lat, którzy deklamacjami swemi Szanowną Pu­
bliczność zabawiać będą. — przedstawienia odbywają się 
codziennie od godziny 10 rano do 10 wieczorem, Na’No­
wym Swiccie w ‘domu Nr 57 (1249) gdzie Zakład foto­
graficzny Pana Brande), Wejście: Krzesło kop. 30, miej­
sce stojące kop. £5; dzieci płacą, połowę.
6—6—20617 Z Wysokiem uszanowaniem Jarskierski

78.60
78.55
92.50

174
50.

— Będąc od lat kilku stałym gościem w cukierni 
p. Olszewskiego, przy rogu ulicy Bielańskiej i Długiej, 
śmiem słów kilka z dobrego serca o nim prawdy skre­
ślić to jest pierwsze: że kawę ma bardzo dobrą i że 
mnie nigdzie tak nie smakuje jak u niego, ciasta co­
dziennie są świeże i smaczne. A oprócz tego urządził 
u siebie ivłasny wypiek pierników w rozmaitych ga­
tunkach i cenach, co nie jednej z szanownych gospo­
dyń Warszawy i jej okolic przydać się może, bo ten 
przysmak roczny będą mogły dostać u wyżej podpisa­
nego tak dobrym, że nawet powiem lepszy jak gdzie 
indziej w Warszawie jadałem a zdaje mi się, że zda­
nie moje o nim Szanowna Publiczność poprze swemi 
względami, bo powinniśmy zwykle swoich rodaków, 
którzy się chętnie do pracy biorą popierać. — Stały 
prenumerator /'m'ic/f?. (1—1) —20850—

— Choroby sekretne u mężczyzn i kobiet, leczy lekarz 
od 30 stu przeszło lat‘praktykujący. Ulica Chmielna 
Nr 18. — J. Bagieński. “ 2-3-20,602 —

— Nauczyciel kalligrafii K. Reicher, zamieszkały 
przy ulicy Senatorskiej pod Nr 16 udzielający lekcje 
swego przedmiotu, do tego stopnia potrafił nam po­
prawić charakter pisma polskiego, ruskiego i niemiec­
kiego, że dziś po dwóch miesiącach nauki nic do ży­
czenia nie pozostaje.

Wywdzięczając się przeto zacnemu panu Reicher za 
jego pracę, czujemy się w obowiązku udzielić mu pu­
bliczna podziękowanie, na jakie sobie przez swój ta­
lent zasługuje i rekomendujemy Go tak rodzicom, jak 
i opiekunom uczącej się młodzieży, jak również ka­
żdemu amatorowi wyraźnego i pięknego pisania, gdyż 
zdolna ręka wyrobienia pisma swemu uczniowi i wy­
borna metoda pana Reichera zasługuje ze wszechmiar 
na pochwałę.

Warszawa dnia 30 Listopada 1876 r.
Zdobysław Madaliński, A. llappel, H. Maj de, Marja 

Gorczyńska, Helena Gorczyńska, Ackerman.
1-1 —20853—

A fonflnm Zeszyt XI, wyszedł z druku i zawiera: 1) / 
7ilul.luU.sLL Ojciec Stanisława Augusta, przez K Kon- 
teckiego (e. d); 2) Kopernik i Galileusz, przez Dra A. Wo­
łyńskiego; 3) Marcin Matuszewicz, przez W. Spasowieza 
(dok.);—4) Granice piekła, ballada, J. Kcśeielskiego; 5) 
Wschód Muzułmański, A. Jabłonowskiego (dok.) 6) Korres- 
pondenoja z Paryża; 7) Piąty zjazd naturalistów i lekarzy 
rosayjskich w Warszawie; 8) Przegląd /uchu sgołeeznego, G. 
Pilza; 9) Kronika naukowa, Br. Reiebmana; 10) Kronika 
miesięczna, A. Głowackiego. 1—1 — 20915 —

89.
88 80

nojvyeh 2l413/)8.

— W Zakładzie Rękodzielniczym dla Kobiet, (Plac 
Zielony Nr 10) przyjmują się bezpłatnie do krajania 
wszystkie ubiory damskie.  3—3—19972—

— W przeciągu 13 stu lekcyj przy praktyce osoby 
uczącej się, zmieniam wszelki charakter pisania na 
piękny i czytelny. — R. Krajewski, Wyższy Nauczy- 
ciel Kaligratji, Nowy-Świat Nr 58. 2—6—20,519—

— Instytut leczniczy D-ra Kadlera, przyjmuje cho-
rych z chorobami syfHitycznemi, gardlanemi i skór- 
nemi, tak przychodnich jako i pensjonarzy, od 10-tej 
do 11-tej i od 4-tej do 6-tej. — Krakowskie-Przedmie­
ście Nr 14.  28—0—8571--

— Trzymając kilka ćwiartek różnych numerów lo- 
terji klassycznej, przed ciągnieniem 5-tej klassy, po­
stanowiłem takowe zbyć. — Dla ułatwienia kupna, 
złożyłem je do Dystrybucji obok kościoła prawosław­
nego przy ulicy Długiej Nr 11.—N. P. —20,024—

— Dr. Herman Rundo, zamieszkał na ulicy Nowoli­
pie Nr 37. Przyjmuje chorych do 10-tej z rana i od 
4 tej do 6-tej po południu, biednych bezpłatnie.

3 - 6 =-20,638 -
— Dentysta K. Landau, usuwa cierpiące zęby hex 

najmniejszego bólu, za pomocą najnowszego apparatu 
elektrycznego.—Długa Nr 32.—Potkańskie. —18972

Tabelka przybywania i odchodzenia pociągów. r . ..
War.-Wredeńsk. odchodzi 7 r.

., piz.ycb.
War.-Bydgoska odchodzi 2 m. 35

Terespo’ska
. ” 1 - - -

War.-Petersburs. odchodzi£1 m._8 w.
., pizjeh.

Łuków o-lwangr. edełiodzi 4 m 30
1 ni. 5
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Z końcem giełdy, 
żądano | płiieono

8.28 —
99 —
98.70 —

Z końcem giełdy, 
żądano J płacono

ZACISZE.
Długa Nr 9.

Codziennie Wieczór Muzykalny 
pod Dyrekcją 

I®. Wiktora tinier.
- _____________2—0—20861

Dopełnione tranzakcje.
'121.95-80-72‘/2-65

8 26

98.85

Stan powietrza.
Dziś rano ciepła st. 0,6, w południe ciepła 1 6

Barometr: 752 (Deszcz.)
Wysokość wody na rzece Wiśle pod Warw. st. 9 e. 2.

— 9 ni 5 r.
— 8 w. r
— 10 m.JO
S3 r. — — 
30 w. — —
42 r. - 

Z końcem giełd. 
żądano | płacono 

— 121.65

Kurjerski 

przych. 3m.5O 

przych. 2 ni. 45 
odchodzi 4 ni. 28 
przyeli. 1 m. 3

przych. 7m.33w. 3 m. 
"9 8 m.

przych.. 1 m. 5 8 ni.
Godziny oznaczone tłuściejszein pismem określają czas od

6 w wieczór do 6 z rana.



MAGAZYN FUTER
UBIORÓW FUTRZANYCH

JULJANA PENKALI,
IWm® o®

Pierwszy transport

NOWOŚĆ! PRAKTYCZNOŚĆ! EWOMJA!
Pierwszy transport i wyjątkowe prawo sprzedaży na 

Rossję i Królestwo Polskie 

PATENTOWANEJ 
samodzialającej Gilotyny 

do obcinania cygar.
Utrzymujących dystrybucje, sklepy galanteryjne i osób 

palących cygara, upraszamy wrócić uwagę na praktyczną 
wartość maszynki. Przeciwko podrabianiu prawnie zabez­
pieczona patentem i znakiem fabrycznym.

Sprzedaż hurtowna i detaliczna w sklepie p. Szuwalskie- 
go, aa Krakowskiem-Przedmieściu Nr 95, vis a vis statsy 
Zygmunta.—Ceny stałe. 1—6 — 20953 —

* t Zaopatrzony w wielki wybór różnorodny cli futer damskich i męz- 
kich, mufek, kołnierzy, obłożeni t. p. ubiorów futrzanych, jakoteż 
w błamy i różnego rodzaju skórki, poleca po cenie umiarkowanej. 

Magazyn ma zaszczyt zwrócić szczególną uwagę, na piękne koł­
nierze z bobrów kamczatskich, w cenie od rs. 30, para zaś klap z tych­
że bobrów od rs. 15. 3 _

Pomieszczenie dla Panienek 
kształcących Się. w naukach klassycznyeh i muzyce. Forte­
pian w domu, Mokotowska Nr 13, mieszkania 6, 

2—3—20435 K. Żulińska.

“ L Do sprzedania

h Serwis Stołowy I
* ' z 1'rancuzkiej porcelany złoconej, nowy, bardzo ele- T 
-< ► gancki, najnowszego fasonu, zupełnie kompletny na Z2L 
« ► 36 osób, jak również do kawy i Herbaty za stosun- 4p
- kowo nizką cenę. Spis i próby widzieć można w Ma-
_ _ gazynie Galanteryjnym Bernarda Kipman. ulica JT
- >- Senatorska Nr 496. 3—6 — 20438 — JL

Żądanym jest zaraz

Kapitał od 3,500 do 6,500 rs.
na 1 szy Nr hypoteki w Warszawie.—Wiadomość Krakow­
skie Przedmieście Nr 67 nowy, 1 sze piętro od frontu ze 
schodów na prawo, od 4 do 7 po południu, w Niedziele i 
Święta do 12 rano. 4—6_ 20234

X Wielki wybór koszul męzkieh pranych, najnowsze $ ’ 
X fasony. X1

| GILE! de CHASSE, 1
2$ artykuł niezbędny do polowania poleca ;
i F. BOBROWSKI et Comp. I
M 2. Wierzbowa 2. %■
M ................... 3—6—20644 i;

Skład Win, Towarów Kolonjalnych? 
Herbaty i Cukru

pod firmą:

T. CICHOCKI,
ulica Długa Ar 586/25.

poleea na nadchodzące Święta Towary i Wina w wyboro­
wych gatunkach i p» cenach umiarkowanych.

Zarazem zawiadamiam Szanowną Publiczność, że po śmier­
ci s. p. męża, handel bez żadnej zmiany nadal prowadzić 
będę.-M. CICHOCKA. 1-5 - 20076 -

Skład Towarów Żelaznych 
JANA CYNARSKIEGO, 

ulica Nowy-Świat, 70.
Otrzymawszy 4 transporta towarów, poleca orzy nadcho­

dzących Świętach różne przedmiota gospodarskie, po ce­
nach umiarkowanych, a mianowicie; Wyżymaczki 
oryginalne amerykańskie: Kuchenki naftowe nowej kon­
strukcji, Maszynki do siekan a mięsa, Wagi stołowe, 
Miski biaie w wielkim wyborze. Kubły do wody, Żelaz 
ka do prasowania na węgle, Latarki, Szufle, Ńoźe sto­
łowe, Noże kuchenne francuzkie, oraz Garnki żelazne u- 
lepszonego fasonu i znanej trwałości, 1—1 — 21012 —

D> interesu Fabryczno-Handlowego bardzo korzystne­
go w Warszawie egzystującego, poszukuje się 

WSPÓLNIKA 
z kapitałem 40 do 50000 rs.

Reflektujący raczą złożyć adresa pod lit. K- F. 88 w Re­
dakcji Kurjera Warszawskiego. 1—3 — 209y2 —

W Magazynie M. Trzoinskiej, 
przy ulicy Czystej Mi- 415, ' 

złożona jest, do sprzedania feoioniia gronostajowa 
1-2 _ — 21008 —

MAGAZYN M. TRZCINSKIEJ 
przy ulicy Czystej UTr 415, 

ot .zymał korty damskie na suknie odpowiednie na teraźniej­
szą porę w ceiie kop. 35 i kop. 40 za łokieć. Oraz poleea 
się Szanownej Publiczności, dużym wyborem kapeluszy 
aksamitnych i kastorowyeh w cenie od rs. 3.

1~~3 _______ — 21097 -

. Ostendzkie
nadchodzą stató ^handlu Sowiń- 

'SBwsSgBSr skiego i Szulca; dawniej E. Koeli- ' e)iena pi2y rogu uhe . p .
1-0 — 21125 -

MABDARYNEK,
nadszedł do owocarni w Gmachu Teatralni m. 

1—3 — 20927 —ZAKŁAD 
WnPowMmt 

i Hotelu Saskim, 
poleca się Szanownej Publiczności doborem i elegancją wy ■ 
najmowanych ekwipaży. Wszelkie obstalunki Kantor Hotelu 
Saskiego przyjmuje. -17869—44-0

Hagradf rubli srebrem
Skradziono między innemi rzeczami zegarek złoty, meż- 

ki, nie kryty, fabryki . Czapek i S-ka,: Nr 3694, z dewizką 
złotą, w podłużne ogniwa, oraz surdut z materiału grubego, 
tło czarne,, w drobną-kostkę,'na tychże zielone i lilia eentlii, 
liodszswkgjcziraa bez waty. Kto się przyez.ni do odebra- 
nji1. wFpomnióhyeh przeiiniotów, odbierzc powyźgzurnairrode. 
Wiadomość Nowy-Swiat Nr 39 u stóża -3--20779 ‘

5-6-20262

przy ulicy Krakowskie-Przedmieście Nr 20, 
obok Szpitala Ś go Rocha.

Ma honor zawiadomić JW. i W W. Panów, że w nadcho­
dzącym kwartale, są do ulokowania sługi obojga płci z do- 
bremi rekomendacjami, F. Bielawski. 3—3—20729

Lekcje Tańców
udzielam po domach prywatnych i w mieszkaniu własaem, 
przy rogu ulic Bielańskiej i Danielewiczowskiej Nr 8 nowy, 
2-gie piętro od frontu. R. CHRONÓWSKI. 6-6-20349

barchanowa na stoły @ 
i fortepiany, posadź- @ 
kowa, powozowa, • 
przezroczysta, nie- Q 
przemakałoś dla dzie- a 
ci, chodniki, dywani- 0 
ki i patarafki cerato- @ 
we, Skóra amerykań- @ 

— , ska prawdziwa we &
£3 wszelkich kolorach na pokrycie mebli, w wyborc- 13 
:wrm gatunku, najtaniej w Składzie. Seweryna (9 

Mazur i S-ki, w Pałacu Blanka obsk Ratusza. @ 
® 1—0—20897 @

SKŁAD 
FORTEPIANÓW 

Krajowych i Zagranicznych 

"'" i Wolffa,

im Ein
ulica Miodowa, Nr 489 e wprost b. Sądu Appellaeyjnego. 

Palta, zimowe o rożnych kształtach i podszewkach, Żakiety 
Garnitury ezarne i kolorowe, Pantaljony, Burki sła- 
wuekie ż pasami, Szlafroki i t. d., — poleca eleganckie 
dobre i tanie. Obstalunki wykonywa szybko. Ceny 
n i z k i e, w wyższych żądaniach, również umiarkowane,

Karol Szlis
Majster krawiecki.

TIVOLI
DZIŚ i CODZIENNIE

, Wieczór Wokakio-Muzykaliiy ■ 
Śpiewaczek i Chansonetlek zagranicznych.

wejście kop: 20,
Krzesło numerowane w 1 szych rzędach kop 45

i 5 na ubogich.
Początek p godz. 7>/2 wieszorent

W. Reiner.

—2110—35—0
OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQooog ZAWIADOMIENIE §
O zIlandiu o

I BRACI WRÓBEL |8 w Warszawie. s 
g obok kościoła Ś-go Krzyża.
O Na nadchodzącą porę świąteczną i ko- 
O lendową przygotowaliśmy zapasy Owo- 
§ ców, towarów Dakaliowych i Molo- 
q nialiiyclk w czasie kiedy ceny były najprzy- 
O stgpniejsze; dzisiaj przy podwyższeniu się cen 
Q z powodu różnych okoliczności, jesteśmy w mo-
9 żności sprzedawać nasze towary po cenach tych sa-
q mych co poprzednio. A nadto i "Wina wszel- 
5 kiego gatunku. Z uszanowaniemg 2-’-206S3 Bracia Wróbel,
ooooooooooooooo000009000000

Powozy -używane:
Landa dwa niwoczesne po rs. 500. 
Kocze poczwórne dwa, za rs. 500. 
Faetony miejskie i wiejskie po rs. 250. 
Kareta podwójna angielska za rs. 350; Kareta podwój­

na mojej fabryki rs. 350.
Kareta potrójna nrawie jak nowa rs. 550.
Wolant, Lenijka i t. p.
Hliea Królewska Nr 19, Fabryka Powozow W. ROMA­

NOWSKIEGO dawniej K. Hesse 3—12—20764

^
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— Z powodu zbliżającej się p<ry wznowienia biletów na 

członków Towarzystwa, służących do 1 (13) Stycznia 1877 
roku. Zarząd Warszawskiego Towarzystwa Opieki nad 
zwierzęta®!. nąraaza najinizejmiej pp. Członków Towasęr- 
stwa, o złożenie swych biletów przy załączeniu ustanowio­
nej składki w kaneelarji Zarządu (Krakowski o Przedmieście 
Nr 11) calem zamienienia takowych na nowe. Pp. Człon­
kowie, jak również osoby pragnące zapisywać się w poczet 
członków; zgłaszać się mogą do kaneelarji Zarządu, codzien­
nie, z wyjątkiem dni niedzielnych i uroczystości galowych, 
od godziny 10 rano do 3 po południu. Członkowie wnoszą 
składkę roczną do kasy Towarzystwa, niemniej jak w kwo­
cie rs. 3; coroczna ta oplata może byó zamienioną na jedno­
razową w ilości rs. 30. Osoby mieszkające na prowincji, ży­
czące sobie wejść do Towarzystwa, zccheą zawiadomić o tern 
Zarząd piśmiennie, przy wymienieniu swego imienia i na­
zwiska, stanu, oraz miejsca zamieszkania. 1—3

zarząd 
Warszawskiego Instytutu Muzycznego.

Zawiadamia osoby interessowane, iż egzamina kandydatów 
v. kandydatek nowo zapisujących się na naukę do Instytutu 
Muzycznego, na Il-gie półrocze roku szkolnego 1876/7 roz- 
poczną się dnia 21 Grudnia (2 Stycznia) 1876/7 r. i trwać 
będą do dnia 6 (18) Stycznia 1877 r. kurs zaś nauk otwar- 
tym'zostanie dnia 8 (20) Stycznia 1877 r.

Z dniem ukończenia egzaminów, uczniowie i uczennice oraz 
nowi kandydaci i kandydatki, którzy nie złożą opłaty szkol- 
nei, nie będą przypuszczeni do zapisu.

Kandydaci i kandydatki nowo przybywający, zgłaszać się 
winni do egzaminów w towarzystwie rodziców lub opieku­
nów, codziennie z rana od godziny 9-ej do 18-ej i po połu­
dniu od 2-ej do 6-ej, wyjąwszy niedzieli i święta.

Co się zaś tyczy warunków, pod jakiemi młodzież obojej 
płci może byó przyjmowaną do warszawskiego Instytutu 
Muzycznego, to o takowych można powziąść bliższą wiado­
mość w kanceliarji tegoż Instytutu, codziennie od godziny 
9-ej z rana do 3 pe pękaniu, wyjąwszy niedziele i święta.

 1—3—20917

Istniejąca od roku 1872 
PIElUl^^A XMWtlQICA 

dla przychodzących chorych. Ulica NiECAŁA Nr 7. (Dom 
Towarz. Lekars.) Przyjmują w niej następujący Lekarze: 
Od g. 9—10 Ciunkiewicz B. Choroby szczęk i zębów.

Codziennie z wyjątkiem Niedzieli i Świąt.
Od g. 10—11 Mayzel W. Asystent fizjologii przy Uniwers. 

Codziennie, choroby wewnętrzne.
Od g. 10—11 Kramsztyk Z. Ordynator Kliniki Ocznej, 

przy Uniwers. Codziennie. Choroby oczu.
Od g. 11—12 Adam Bauerertz, we Wtorki, Czwartki, 

Soboty i Niedziele, leczenie Elektrycznością (Eiektroterapia).
Od g. 12—1 Stankiewicz Henryk. Choroby wene­

ryczne i skórne (mężczyzn). Oprócz tego Środy i Soboty od 
•godz. 11—12 w południe, wyłącznie dla kobiet i dzieci. ,

Od g. 12—1 Kosmowski W. Lek. Asyst, w Szpit. Ś-go 
Ducha. Codziennie Chor. wewn. (specjalnie wieku dziecięcego).

Od g. 1—2 Thieme A. Godzien., Chor, właściwe kobietom. 
Od g. 2—3 Dobrski K. Codziennie Choroby wewnętrzne. 

Specjalnie płuc i krtani (Laryngoskopia).
Od g. 2—3 Orłowski. Choroby chirurgiczne, specjalnie 

organów moezopłciowych. W Poniedziałki, Środy i Soboty.
Od g. 2J/s—31/? Benni K. Lekarz Ord. w Szp. Dzieciątka 

Jezus, w Poniedziałki i Piątki. Choroby uszu.
Od g. 2‘/a—31/, Bslfce Teofil. Choroby skóry, we Wtorki, 

-Czwartki i Niedziele.
Od g. 3—4 Brzeziński J. Codziennie z wyjątkiem niedzieli 

i świąt Chor, wewnątrz. Specj. nerwowe Leczenie elektryczn.
Od g. 31/,—4‘/3 Gutwem J. Ordyn. gkliniki chir. Śzpit 

przy Uniw. Choroby chirurgiczne i zębów.
Od g. 12—1. Codz. Szczepienie ospy ochronnej.
Od g. 9—10. W Poniedziałki i Środy przyjmują się zamó­

wienia na apparaty dentystyczne (zęby sztuezne).12—37—14584

Profesorowi® WsrasawsklegoB 
Unfarorsjrtota w prowadzonych przes B 
siebie klinikach udzielają, chorym przy- B 
>cy lekarskiej bsspłatais w następu- »

jące dnie i godziny.
W chorobach chirurgicznych, codziennie od godziny g 

12 do 1, w szpitalu Ś-go Ducha, prof, Girsztowt. S
W chorobach chirurgicznych, we Środy i Piątki od 13 

godziny 9—11, w szpitalu Dzieciątka Jezus, profesor b 
Kosiński.

W chorobach Wenerycznych i skórnych nisweaeryos- S 
nej natury, w Piątki od 11—12, oraz w cierpieniach fe 
gardła wenerycznej i nioweneryęsmej natury, we Wtorki B 
od godziny 11—12, w szpitalu' Ś-go Łazarza, prsfssor M 
Trautvetter.

W chorobach wewnętrznych, codziennie od godziny s 
13—12, w szpitalu Ś-go Ducha, prof. ŁamS.

245-6-1982 |

Monsieur Ata to Verbuo Baszczyński
« Varsovie.

J’ai 1’honneur, Monsieur, de vous chaffer 1’Agence de ma 
maison pour la vents de meg vine de Champagte dans tout# 
■la Pologne et las provinces environannantes. Vous pouvez 
installer des agences en Russie.

Epernay le 4 Ootobre 1876

Jules Fournier.
Powołując się na powyższe upoważnienie Domu Jules 

Fournier w Epernaj, mam honor zawiadomić, iż otrzyma­
łom dotąd gatunki.

Fleur de Sillery,
Carte Blanche,

. Cremant Rość,
Które już zamawiano być mogą.

„ • Hsn<Dujący przy znaczniejszych obstalunkach, znajdą 
wszelkie możliwe udogodnienia.

Warszawa d. 9 Grudnia 1873 r.

, , Q Adam Laszezyński.
1-3-20953 Tłomackie, Nr 6.

19-0-19409—

Ila. veritable ■

BOT BOTOT 
Seul Dentifrice approuuć 

psf
UACADĆmiE ET LA FACULTĆ DE MĆDECINE

DE PARIS

BOTOBB ©s BOTOT
Dentifrice au quinquina

VINAIGRE de TOILETTE i LE SUBLIME I EAU DE TOILETTE
tapiritw. | &» la <A*U da cAavrtui. I MW

EMTREPOT StŚlSfcRAŁ i 229, rue St-Honor6, piMs h ra«? Alijlta
Paris. VENTS AU DETAIL: 48; boulevard des Italians. Paris,

< EN FRANCE ET A L’ETOANGER, CHEZ LES PRINCIPAUX GOMMERQANTS J

Ostrygi Ostendzki®
NATIVE

nadeszły do Handlu 

Ignacego lijewskiego i S-ki. 
wprost Ś-go lirjsyśa.

a-O-16924

Do zajęć biurowych,
a_mianowicie ko-respondeneji i rachunkowości poszukuje 
sig pracownika posiadającego dokładną znaiomość języ­
ków ruskiego i polskiego, a przytem praktycznie do czyn­

ności biurowych uzdolnionego.
Ubierający się, zaopatrzeni w świadectwa swej konduity 

i kwalifikacji, zgłosić Się zeehcą po bliższą informację do 
Sekretarza Zarządu Warszawskiej Gminy Starozakonnych, 
przy ulicy Elektoralnej Nr 6, w godzinach biurowy ch.

1 -1 — 2C916 —

Leopold liwski tates,
mieszka przy ulicy Senatorskiej, wprost Miodowej, pierw­

sze piętro, Nr 11 nowy, dom W-go Szustra.
Poleca się JJ. WW. Panom.

1—3 — 20894 —

dobrym gatunkiem i praktycznością. >
Między innemi zwracam uwagę Szanownej Publi- 

cznośei na.

Znaczny wybór Albumów r 
w najlepszym gatunku, ładnej JBiżyterji, 
Krawatów, różnych rzeczy wełmannych, 
Naseserek Damskich i Męzkich, Wachla- 
rzy, Zabawek, i,t. p. porzedmiotów, przy 
nadchodzących Swiftach na Gwiazdkę siu- 
żyć mogących. _ t*.

Wyprzedaż ta odbywa się przy ulicy Dłu- 
giej w Hotelu Polskim w Sklepie przy 
bramie. Z uszanowaniem W.

3—4—20067

Mam honor donieść, iż z dniem 1 Grudnia r. b.. otworzy­
łem Zakład Obuwia damskiego i męzliiego, wykończonego 
z najlepszych materiałów krajowych i zagranicznych, o- 
raz przyjmują się obstalunki, starannie i na ozas wykony­
wane.

Panom kupcom biorąeym obuwie tuzinami, odstępuje się 
rabat.—Ulica Nowolipki, Nr 8.

Z głębokim szacunkiem ZŁrożek (syn). 
________ 1—3______________________— 20868 —________

Do ulokowania
K fi P IT fi Ł 20,000 Rs.

Na 1-szy Nr hypoteki w Warszawie, do sprzedania dom 
na 8°/o czystego i dwa place w środku miasta. Wiado­
mość Krakowskia-Przedmieśaie Nr 67 nowy, 1-sze piętro od 
frontu, ze schodów na prawo, od 4 do 7 po południu, w Nie­
dziele i Święta do 12 rano. 3— 3—20233

SAAAAAAAAAAAAAAAAH
Mając zamiar zmniejszyć liczbę Artykułów w han- 

dlu moim Galanteryjnym en gros prowadzonych 
urządziłem

Wyprzedaż różnych Towarów
<1....... to cenach niżej własnego kosztu >

Towary te,’składające się z rzeczy każdemu uży- »■ 
tecznyeh, odznaczają się ' ST

§®"*Przy ulicy Mazowieckiej Nr 1, mieszkania Nr 10‘RMił 

Przyjmują się zamówienia 
na dostawę drzewa Sosnowego, suchego, w szcza­
pach, sążnie kubiczne, miary leśnej. 13 rubli sążeń.

1—3—20808

FOTOGRAFJA i
JACHOWICZA

Artysty Malarza Miniatur,
Krakow.-Przedm. Nr 407, obok kościoła Św. Krzyża. ;

Za 12 Portretów Biletowych od rs. 2 do 5. Za 12 j 
M Portr. Gąbin od rs. 6 do rs. 15. 3—12—20064— ;
vO<XX)OOOCXXXXXXXXXX^XXXXXXXM:

Magazyn Mód i Strojów Damskich
M. &EYSMER.

Ulica Wierzbowa w Hotaln Anplskiin na 1-m piętrze, 
jak dotąd tak i nadal przyjmuje wszelkie obstalnnki na Su­
knie, Konfekcję, Bieliznę i Kapelusze podług najświeższych 
Modeli paryzkich, oraa otrzymała wielki dobór kwiatów pa­
ry zkieh, z czem się poleca Szanownej publiczności. — Wejścia 
przez Sklep Pani Gallati. 2—3—20685

N0W00TW0RZ0NA 
meosm raiwów 

Gabryeli Frey.
Przy ulicy Grzybowskiej Nr 9, na 1-m piętrze.

Wyrabia podług modeli Paryskich Kwiaty, któ­
re sprzedaje tak w większych partjaeh jak i deta­
licznie, po cenach umiarkowanych, oraz przyj­
muje wszelkie zamówienia w zakres pracowni wcho­
dzące. 2—6—20372

PIEKARNIA
i Ma honor zawiadomić Szanowną Publiczność, iż na Świę­

ta Bożego Narodzenia przygotowywać będzie Strucle mon- 
towe i maślanne w najlepszym gatunku. Sprzedaż tako­
wych odbywać się będzie w miejscu zakładu (Nowy-Świat 
Nr 4) i w sklepie własnym (Mazowiecka Nr 16).

Oddzielne obstalnnki piekarnia przyjmować nic będzie.
Dla dogodaości okolicznych mieszkańców, w sklepie pie­

karni (Nowy-Świat) urządzoną została. Sprzedaż wszelkiego 
rodzaju Pierników, z renomowanej fabryki A. Ehcstaedt. 

2-4 — 20504 —

KOLACJE WIGILIJNE
po rs: 1 od osoby,

Jak lat poprzednich tak i w tym roku przyjmuję zamó­
wienia na Kolacje Wigilijne tak w swojej Restauracji 
jako też i do domow.

Przytem mam honor zawiadomić, iż codziennie wydają 
smacznie prżyrządzane Obiady po kop. 30, zaś na abona­
ment miesięczny, po kop. 25.

T, Zwolińska.
Nowy- Świat, wprost Ś-to-Krzykiej, Nr 76.

1—3 — 2Ó886 —

W Fabryce Fortepianów 

8^- Małeckiego 
ulica Aleksandrja na Sewerynowie Nr 2779 (nowy 12), 

jest pozostawiony w komis do sprzedania Fortepian pali­
sandrowy, a-ro szprejoowy z blatem metalowym, kilka mie— 
sięey używany, zupełnie jak nowy, za cenę pr^st|pn^

8

94634994
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najlepszego gatunku, sprzedaje się w Składzie Węgli Ka­
miennych i Drzewa W. Szysler, Chmielna Nr 37, obok 
Komory Celnej po kop. 40 korzec. 1—3—20900

^03B0jeE0 ĘeHsypoio Bapmasa 29 Hos6>a (11 j(eKa6p>ij 1876 r.W „Drukarni Kurjera Warszawskiego*1 Plac Teatralny Nr 473 (nowy 5).
Redaktor Wacław Szymanowski. Wydawca Gustaw Gr-ebathufir.

Patrz- dwa Dodatki.

< Y.7.>-

przy ulicy Ś-to-Krzyzldej Nr 10 (1325), w b. domu JW.Hr 
Zamoyskiego, a piątym odNowego-Światu, od lat 18-stu 

sprzedaje się bez przerwy u

powtórny transport Spódnic filcowych i Moro­
wych, oraz Szlafroków wełnianych nadszedł do 

Składów Płótna, Haftów i Bielizny 
Jarockiego iKwaśniewskiego 

Krakowskie-Przedmieście, Nr 87, i w Gmachu Teatralnym 
pod filarami. 1—3 — 20911 —

na [
bez towaru, na dogodnych warunkach.. -- —

O kania Nr 23.

Zaopatrzony na obecną po­
rę w ubrania Futrzane, tak 
damskie jak i męzkie, w faso­
nach najnowszych, oraz 
w garnitury, jako to: Mufki, 
Kołnierze i Kapelusze futrem 
przybrane.

Ceny umiarkowane.

Handel Win, Towarów Kolonialnych i delikatesów 
p< d firmą;

Kokowski i Kornecki,
ulica Nowy Świat, Nr 40, wprost Apteki W-go Koopego, o- 

trzymał świeże!
Minogi Eiblągskie, Kilki Norwegskie, Łosoś maryno­

wany (Fresch Salmon), Raki morskie (Homar), Then ma - 
rynowany, Pasztety Strasburgskie, Pasztet ze zwierzyny 
Pein do Giebier) na funty, po rs. 1. 3—3 — 19344 —

Nowy system apparatów dentystycznych bez kau­
czuku i metalu gwarantujący lat pięć.

Gabinet Konsultacyjny
A. Meriere,

Dentysty posiadającego dyplom Cesarskiej Akademii 
Medycznej w St. Petersburgu.

Ulica Mr. Berga l¥r 11.
1-6-20625

w Targu Rybińskiego plac 3 Krzyży zaraz do wynajęcia-, ■ 
odpowiedni na Handel łokciowy, ubiorów damskich i inęz-. 
kich, dla fa biarzy, dziką zwierzyną i różnym drobiem. Lamp' 
i t. p. Furmanki na kolach i saniach do śniegu węgli,drzewa, ■ 
beczek. Wiadomość w'sklepie Pietraszkiewicza od ulicy - 
Hożej Nr 2. ____________________________  2-3—20738 ;

Z powodu wyjazdu jest do odstąpienia

SKŁAD HERBATY
pryńcypalnej ulicy, z urządzeniem i towarem.

Wiadomość ulica Królewska Nr 8, micsz- © 
’ - 3-3 -20500 ©

mieszkającego na 1-m piętrze, gdzie latarnia gazowa.. Drzewo Szczapowe wyborowe suche, codzień 
z lasów Jabłońskich sprowadzane, z odstawę KAŻDEGO DNIA Ż RANA, w całych i pół sąż­

niach, po cenach następujących;
Za sążeń kubiczny drze era Sosnowego Rsr. 13. 

Olszowego n 15.
Brzozowego „ 17. 3-6 — 21096 —

© Mandarynki ®
® świeże ®
O otrzymał Handel Braci Wróbel i takowe poleca W
Z 1-3 - 20923 ~ ©

na Mrakowskiem^Przedmięściu 
w domu M. Fajaiisa pod Jtfr 52, 

wprost Poczty.
Otwarta codziennie od godziny 8-ej z rana do 10-ej 

wieczorem. W święta tylko wanny i prysznice do 
godziny 1-ej po południu.

Główne oddziały zakładu są następujące:
1. Kąp;ele Wanienne cena kop. 50.
2. Łaźnia Parowa (Ruska)3. Łaźnia Rzymska ? ) Razem kop. 60.
4. Sala Przysznicowa, cena kop. 20.
ABONAMENT—Łaźnie kop, 45.— Wanna 
kop 40.—Prysznic kop. 15. —2062Ż—

' O
0 
o

i, lub S
© |

PIOTR ŚLIŻYŃSKI, 
udziela Lekcje Tańców salonowych u sie­
bie w domu, jako też po domach prywatnych i 
pensjach, również osoby bez względu na wiek, to I 

jest do lat 50-c:u, z zastosowaniem nauki do tegoż wiekn f 
sposobem najkrótszym wyucza w 20-tu kilku lekcjach, 6-eiu i
tańców najpotrzebniejszych. Ulica Podwal Nr 20 nowy, na 
1-szem piętrze. 1—1 — 20997 —

ulica Bielańska Vr 9 nowy (w Motelu Paryzkim)
Otworzona przezemnie od lat kilku Pracownia wszelkich wyrobów w zakres krawiectwa męz- 

kiego wchodzących, obejmuje zarazem Magazyn Gotowej Garderoby Męzkiej. Wzorowe wykończanie 
zamawianych u mnie obstalunków, zjednały mi tak liczną klientelę łaskawyen gości—iż brak czasu dla zadosyć 
uczynienia obudwu powyższym celom, skłania mnie do zajęcia się na przyszłość, wyłącznie tylko robotami zama- 
wianemi na obstalunek.

Z tego powodu posiadany obecnie znaczny zapas gotowych ubiorów męzkicb, odpowiadających najnowszej 
modzie,—przestrzeganie której jest wyłąeżnem mojem zadaniem, — postanowiłem jednorazowo wyprzedać, po 
cenach zapewniających mi jedynie zwrot kosztu.— Nadmieniam, iż w skład przedmiotów wyprzedać się 
mających, wchodzą: Paletoty zimowe watowe. Żakiety wizytowe z kamizelkami, modne angielskie Tuźur- 
ki (redingote), Kompletne garnitury, Burki, Szlafroki, Marynarki it. p. ubiory z wyborowych francuzkieh i 
angielslbh materjałów.

Ogłaszając niniejszem o wyprzedaży ubiorów zapasowych, polecam się dalszym względom łaskawych osób 
zaszczycających mnie dotąd swą "klientelą, zapewniając z mej strony tę staranność w prowadzeniu zakładu, któ­
ra w połączeniu z doświadczeniem nabytem za granicą, zadowolnić jest w stanie wszelkie wymagania mody, gu­
stu i elegancji nie narażając na zbyteczne wydatki,

Z uszanowaniem .A. JR T TT 2R._
Bielańska, Nr 9. w Motelu Paryzkim.

UST* Fabryka Cukrów

KOZŁOWSKIEGO.
Na zbliżające się S ta Bożego Narodzenia, przygotowuje 

wielki wybór ozdobnych Cukierków do ubrania choinek oraz 
poleca wyborowe Cukry Deserowe i jak lat poprzednich, 
tak w roku bieżącym od i do 25 Grudnia po zniżonej 
cenie takowe sprzedawać bodzie to jest: najdelika­
tniejszych pomadek funt od 45 kop. Karmelków 
funt od 30 kop. Cukierki do ubrania choinek cd 
60 kop. funt, przytem będą się przyjmować zamówienia 
na Torty, Baby, Strucle i t. p., wszystko w najlepszym 
gatunku i smaku i po możliwie nizkiej cenie, poleca się Sza­
nownej publiczności Nowy-Swiat Nr 67, dom Zarządu 
Wojennego. 2—6—20502

Rymarska Nr- 12. 1—3—20736

Pierwszy transport świeżych

Daktyli Marokańskich
•’ odebrał już i poleca

Skład Ant. Stępkowskiego.
1-3 — 28933 —

FABRYKA WYROBÓW ŚLUSARSKICH

F. Szymańskiego 
Krakowskie Przedmieście Nr 1 nowy, 

obok kościoła Ś go Krzyża.
Pos;ada znaczny zapas łóżek żelaznych składanych 

własnego wyrobu i takowe sprzedaje po cenie: dziecinne 
od rs. 3 kop. 45, dla dorosłych zaś od rs. 5. Prócz 
tego sprzedają się umywalki, oraz kłódki sztuczne, zamki, 
zatrzaski do drzwi nie dające się otworzyć dobranymi klu­
czami, zamki do śpichlerzy, okucia do okien i drzwi, wszy­
stko po możliwie nizkich cenach. Nadmieniając, iż przyjmują 
się obstalunki na wszelkie roboty w zakres Ślusarstwa wcho­
dzące, i uskutecznia je z całą akuratnością w jak najkrótszym 
czasie. 2 - 6—20860

Do sprzedania!
Precj oza: koszyki antik ze srebra, zegarek złoty angiel­

ski, takiż srebrny, kolczyki, broszki, medaljony i t. d. Ulica 
Chmielna Nr 18, mieszkania 7, drugie piętro od frontu.

3—3—20150

Handel Wir i Oefctesew ; ‘ i
pod firmą:

IGNACY LIJEWSKi i Spółka 
na Krakowskiem-Przedmieśein wprost kościoła Św. Krzyża,I 
otrzymał na nadchodzące święta wszelkie Bakalje świe­
że w wybornych gatunkach, oraz Jabłka, Gruszki Ty­
rolskie, Winogrona Hiszpańskie, Alenaria.

Również polezą tenże handel Wina węgierskie w wy- . 
borowych gatunkach czerpane wprost z miejsc starych pi-1
wnic Piotrkewskich i innych, Łikwory francuskie, 
Wina czerwone i białe „Bordeaux," Austriackie 
„Uoslauer," Białe i Czerwone, odznaczają się wybo­
rowym smakiem i przystępną cenę.

Wszelkie wina lżejsze sprzedają się na żądanie w kwar- 
Jowych butelkach po 60 kop. za butelkę. W pokojach o 
powiekszonem lokalu prz? handlu dostać można w ka­
żdym czasie potraw smacznie przyrządzonych. Wszel­
kie zamówienia są z jak największą akuratnością wy­
konywane. 3—3—20503
©000030000000OOOGOÓOÓOOOOO©© 
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NAKŁADY (GEBETHNERA i WOLFFA,
Odpowiednie na podarki dla Dzieci i Młodzieży 

jsst w > « » <n jl«.
Do nabycia w znaczniejszych Księgarniach krajowych i Zagranicznych. 

i

rs.
1
1
1
1
1

20
35
80 ,
50
20

Portł.
- 20
— 40
— 40 
Nowe
- 20

1 — 20 
1 —
1 — 29

7 — 50
1 — 

roku 302
1 — 

prze i au
1 — 40

11 — 20
is. 22 k. 50. Oddzienie

w Paryżu
1 — 50

rodniczyeh. Przekł. porno, dodatk.
ł ..... . ’ ’ .

Schlosser F. K. Historja XVIII i XIX wieku d ) 
szcjególnem uwzględnieniem duchowego rozwoju
I—VII. Pjzadnia! a na 8 tomów rs. 16, na prow.neji z przesyłką., poczt, rs. 18. 

Tyszkiewicz hr. K. Wilja i jej’ brzegi pod. względem hydr: graficznym, archeologicznym.
Dzieło pośmiertne illustr. 1 tom w 4-e rs. 6. W onr. ozd.  n ~n

Wilczyński B. St. Moniuszko i sztuka muzyczna narodowa. Studjum estetyczne. 
Wiseman Kardynał. Fabiolą, powieść i c asów prześladowania ehrześ ujan w

Kraków, ko;.'. 60, opr.
Wiwia Perpatua, czyli zastęp bohaterów chrześcijańskich. Obraz kill wieku, 

torkę Głos duszy i t, d. kop. 90 opr.
Wójcicki* Kaź. Wł. Warszawa i jej społeczność w początkach naszego stulecia. Rs i 

kop. 80, opr. ' 2 — 25
1 3—6—20239

przez Lucjana

2 — 50

2 kop. 30.
1
1
2
1
1

„ 50.
„ 15.
„ 10-

: S:
zedmową czyli wstę-

3 — 75

1 — 20 
.... - 75

^tkowa nauki i wiadomości dla dzieci 
, ... sposobem wyłożone. Książka pożytecz­

na tak dla dzieci jak i dia osób ich wychowaniem trudniących się. Wyd. drugie po- 
" ’ 1—20

— 90
1 — 20

e za Domieyana. powieść przez j 
watowrcss L. (Wł. Syrokomla). Dzieje Literatury
 “Ow do XVII wieku: wyd. II, dopełń, przypiekami, 3 tomy rs 3, ozd opr.

L$lewi»je«e'zl'Pełne na rzeez wdowy i sióstr autora, 10 tomów rs. 8, opr.  
lMnh»» n j* Polski, które stryj synowcom swoim opowiedział k 90 w ozd. op. 1

Estetyka z niem. przeł. Br. Zawadzki, z 58 rye. rs. 4, ozd. opr. 4 
•» i er. Fryderyk Schopin, Przekł. F. Faleńskiego, z port. Chopina.

nczyc W!. L. A B O, pierwsza nauka dla dzieci, z wielu rye., w oprawie — 45 
 Duch puszczy. Opowiadanie z amerykańskich borów, pizeł. i obrobił wedł. Dr. Bir- 

da. Karton. 1 —
— Księga sławniejszych odkryć geograficznych, przeznaczona dla dorastającej młodzieży.

Podług najn. źródeł zebr. Wyd. 2 gie. Z wielu drzewor. Kart. 1 — 20
 Opisy i przygody z podróży po różnych częściach świata. Z 6-ma ryo. Wydanie 2-gie 

Karton. 1 — 50
— Perły. Zbiór celniejszych powieści z l-.ter&tury angielskiej dla młodocianego -wieku.

Wclay przekł. Z 8-ma rye Kart. 1 —
 Przyo-ody prawdziwa żeglarzy i podróżników pośród dzikich ludów kuli ziemskiej, 

z 8-ma rys. Kart. 1 — 20
— Przypadki Robinsona Kruzoe. Podł. najnewszych źródeł dla dzieci polskich, oprać.

Wyd. drugie, z 10-eiu ryc. i liezn. drzewor. Kart. 1 — 20
Andersen H. C. Powiastki mcralno-fantastyezne, pcdł. duńskiego naśladował Fr. H. Le- 

westam. Z 48 drzewor. Kart. 1 —
Arnold Dr. Krótkie powiastki dla wprawy młodzieży w polskim i niemieckim języku. Zebr.

i przeł. z niem. T. Kewtsielski. Wydanie drugie. Kart. — 60
Eiarł L. Pogadanki braci z siostrami, spisano ku zabawie młodych czytelników przełożył

J. Chęciński z ryc. Kart. 1 — 20
Biblioteka dla młodocianego wieku. Serja I. Tom I. Pałac życia, Elwarda Laboulaye.

Bogactwo obowiązujące i Miłość matki P. de Locroy. Przekł. Belcjowskiej — 30 
Tom II. Im więcej * komu dano, tem z większego rachunku słuchanym będzie, przez 
Belejcwską. — Przygcdy Asterykaains w Chinach, przez Em. Sourestre, przekład Be­
lejowskiej. ” — 30
Tom III. Wśród lodów. Pamiętnik Jana Hardy przez Iz. Hsyes, słynnego przewóde.ę 
wyprawy Amerykańskiej io bieguna północnego, przer. z ang. p Belejowską — 40

— Serja II. Tom l. W pośród fal morskich, podróż podwodna uezsnego Trinitusa i jego
towarzyszy, ułóż. wedł. dziennika pisanego na pokładzie „Błyskawicy," przez A. Ro • 
ger, przeł. przez Belejowaką. — 40
Tom 11. Cudze piórka, J. K. Gregorowirza. Świat niewidzialny, przez A. Hatty, przeł. 
z ang. K. P. Wdzięczność murzyna, MPes Edgeworth, przekład p. Belejowską. — 30 
Tem III. Magja naturalna, czyli, sposób dokonywania za pornosa optyki, różnych do ■ 
świadczeń, sztak, dziwów, a nawet ukazywania duchów, opisany* popularnie-naukowo 
przez Bslejowską. Z 12 drzewor. — ?,0

Chęciński J. Malewaski. Dziesięć kolorowanych tablic, opisane rymem dla- drobnej dzia­
twy. 2-gie wyd. i —

— Dzień grzecznego Władzia, w rymowanych ustępach opowiedziany dziatwie, z doda­
niem różnych wierszyków, z 12 ma drzewor. “ 1 — 80

— Opowiadania hlstsryezne, zebr, dla młodych czytelników. Z 10 drzewor. 2-gie wyda­
nie Kart.

— Powieści prawdopodobne dis dzieei Emila Leelerq, z 6 rye. kol. Kart. 
Dziadek i czterej ’

czytać nmiejącycl

Macaulay T. E3. Dzieje Anglji. Tłóm. z ang. pod red. Prof. A. Pawińskiego 10 tomów 
rs. 7. opr. . ®

Malczewski Ant. Marja, powieść, in 4 to, z 8 fotor. rycin, pomysłu F. Andriollego opr. 
w płótno rs. 10, w skórę. ’ 14 —

IMawman W. O. Kalieta, czyli obraz historyczny, z 3-go wieku, przekład Eleonory Zie- 
mieekiej. Kraków, kop. 75, opr. * 1 — 20

Odyniec A.E. Listy z podróży, 3 'omy rs. 3 k. 90 w oprawia . 5—20
— Tłóioaezenia. Wyd. nowe, obejmuje: Tem I. Dziewica z Jeziora, joeraa W. Seo 20

II. Pieśń ostatniego M.nstre'a, peema W. Scotta. Ballady i pieśni.. III. Korsatta 
Niebo i Z'etnia, Narzeczona z Abydos, Lorda Byrona. IV. Czciciele ognia. Perl i Rrz, 
przez Tom. Moora. Dziewica Orleańska, tragedja Szyilera, 4 tomy rs. 3 opr. 4 — aj, 

Pisma Sabryelli. (Narcyzy Żriiiehowskiej), 4 to-.oy rs. 3, ozd. opr. ~T en
Pol W' Pieśń'’o ziemi, kop. £0, w pięknej oprawie' . ~
Rola T. J. Ziarnka mądrości, zebrał z różnych pism, ko’-. 90, ozd. opr. . 1 — ta
Schoedler Fryd. Dr. Księga przyrody, obejmięąea: wykład.fizyk'., astronomii, euemii, mi2 

neralogii, geologii, botaniki i zoologii, dla użytku młodzieży i miłośników j-auk przy­
rodniczych. Przekł. pomp, dodatk. ?ast. do kraju polsk o o. Dwa tomy z 976 drzewor., 
z manną nieba, księżyca i tablicą geognostyezną k l'r- rs. 5, ozd. o^’. 6 —• 50
isssr’P. K. Historja XVIII i XIX wieku dr’upadku Cesarstwa Franeuzkiego, ze 

ludzkości. Tłóm. z 5 wyd. niem. To a

Figlarski K. Abeeadto da grzecznych dzieei w sylwetkach i wierszach Kart. — 45 
Historia polska treściwie zebrana dla użytku młodzieży. Ozd. 40 wizerunkami 

panujących w Polsce, od Mieczysława I do Bmistawa Augusta. Bez rye. — 50 
Mcfnren Fr. Zagrzebani w śniegu, powiastka, przez Sr. M. Rzętkowskiego. Kart. — 80
Hoffmanowa K. z T. Bale powieści i rozmowy dla dzieei. Nowe wyd. Kart. — 75

— Powiastki, powieści i komedyjki moralne. Wyd. 2 gie Kart. — 90
— "Wiązanie Helenki. Książeczka dla małych dzieci uczących się czytać. Wyd. 6 te.

(Z lyc. kolor.) Ksrt. — 60
— Toż samo po polsku i po niemiecku, z 4-ma rye. Kart. — 60
— Druga książeczka Helenki. Powieści d!a dzieei zaczynających już czytać gładko. Wyd.

6-te (z rye. kolor.). .... — 75
— Helenehens Angebinde, Ela Bllchleia iftr kleine Kinder, welchs lesen lernen. Mit 4

Kupfern. Kart. .... — -4')
Izdebska W. z R- Wianek. Dziełka poświęcone dorastającej młodzieży, zawierające 

powieści, obrazki wierszem i ptozą, komedyjki, opowiadania i wspomnienia history­
czne. Kart. .... 1 — 50

— Pamiętniki Babuni. Dziełke poświęcane dorastającej młodzieży, z ryc. Kart. 1 — 20 
Kamińska S. Newa podróż malownicza, ezyli obrazy z Ameryki, Afryki i Australji. ~

Bsakomityek podróźnyeh i badaczy natury. Wyd. 2 gia kop. 75 w opr.
— Steś i Jalwisia. Powiastki dla grzemyeh dzieci, Nowe wyd. Kart.*
— Nowe wiązanie Helenki. Nowe wyd. (po polsku i po franeozku) kolor. Kart. 

Kamińska E. Obrazy wieku dziecinnege. Zbiór powieści dla dzieci od 5 do 9 lat.
wydanie z ryc. kolor. Kart. 1

Brodziński Każ. Piatsa. Wyd. zup. popr. i z nieogł. ręko;., dopełń, staraniem J. I. Kra­
szewska g-o, z wizerunkiem poety, 8 tomów rs. 8, opr. ord.

Chopin Fryderyk. Dzieła kompletne fortepianowe. 6 tomów, eena 
w jednym kajecie sprzedają się:

MAZURKI wszystkie rs. 2 k. — z przesyłką 
WALCE . ’
NOKTURNY 
POLONEZY . 
ETIUDY .

BALLADY I IWPROAIPTUS „ . „
Dante Asignieri. Boska komedja, tłóm. Juijana Korsaka, poprr. pizedmową ezyli wstę­

pem, objaśnione komentarzem według p. Biagioli i Streekfussa, na welinie, 16 rre, 
.(rs. 6), zniż. rs. 3, ozd. opr. £ 75

Figuier Ł. Historja roślin. Dzieło ozd. 415 wizerunkami, z franc, prze'ozvl, ob’aśńił i liezn. 
dod. uzup. Jakób Waga, autor Flory polskiej, 3 tomy. ” * 6 —

■F>ammarton K. . Wielość światów zamieszkiwanych. Studjum w którem wykładają śię 
warunki, zamiesikalnośei z’etn n’ebieskich. roztrząsane zo stanowiska. Astronomii, Fi- 
zjo’cgii i Filozofii naturalnej, (z 5 tabl. figur astronom.), Z drugiego wyd. franc, przeł. 
J. Waga, 2 tomy w jednym, rs. 1 k. 50, opr. 2 —

Fredro hr, Aleks. Komedje- Wyd. 4-te, z portretem i życiorysem autora, 
Siemienskiegs, 5 tomó-e rs. 1 kop. 50, opr.

HofTmanowa F, zT. O powinnościach kobiet. 3 tomy, r?. 2 w ozd. opr. 
Ji£-v®t-yBa 2 toB1T w jednym, r<t. 1 k. 50, »zd. opr.

1 a hr- J- Endoxya. Obraz 6-go wieku. Kraków, kop. 60, opr.
Konrir>C*^*1 ęhrześeijs.t e za Domieyana powieść przez M. G. Kraków, k. 80, opr. 1 — 20 

Syrokomla). Dzieje Literatury w Polsce od pierwiastkowych cza­

ił - 50
- 30
- 80
- 90

i — Podróż malownicza po najciekawszych okolicach ziemi naszej, podług Humboldta i inr 
; nyeh znakomitych podróżnych i badaczy natury. Wyd. 2 góo kop. 75 w opr. 1 — 20
Kraków P. Niespodzianka. Zbiór powiastek dia pilnych dzieci. Wydanie 7-me z 4 ryę. 

kolor. Kart. —* 75
— Pamiętniki młodej sieroty. Wyd. 3-eie z 4 rye. Kart. .... , —
— Proza i poezja polska wybr. i z&vtcsow. do użytku w.lodzieiy żeńsk. Część I. — 60
— Wieczory domowe. Zbiór zabawek, opisów i powiastek dla nauki i rozrywki dolryeh

dzieei. Z ryc. kolor. Kait. 1 — 20
Książeczka pierwsza obrazkowa dla małej młodzieży. — 75
Książeczka nowa obrazkowa, dla grzecznych dzieei.  T

. Lalka dobrze wychowana, czyli latarnia magiczna dla grzecznych dzieci. Dziełko 
z frane. przeł. przez T. Nowosielskiego. 12 obrazkami ozd. Kol. kop. 90 opr. 1 — 20 

Leja E. Fantazja i prawda. Kilka powieści dla młodoe. wieku, z 8 obr. kolor, opr. 1 — 
Leśniewska B. Dobre chęci. Zbiór powiastek moralnych młodemu wiekowi pośw.  — 60 
Listki i Ziarnka. Powiastki, opowiadania i rozmówki, zawierające najpotrzeb. wiad. do 

pojęcia dzieci zast. przez autorkę Wieczorów ezwartk. Z ryt. kolor, opr.  1 — 20
ffZace J. Historja kęsa chleba. Listy do młodej osoby o życiu człowieka i zwierząt. Przeł. 

z franc. A. Kuczyński. Dzieło przeznaczone przez kemisję uniwersytecką ~ D"”~ 
na nagrody szkolne, kart. rs. 1 kop. 20, ozd. opr.

— Powiastki dla małych czytelników. Przekł. J. Chęcińskiego, z 15 rye. Kart. 1 — 
Mayne-Reid, kapitan. Pobyt w pustyni Tł. St. M. Kzętkowski. Z 24 rjo, Kart. 1 — 20

— Puszcza wodna w lesie. Z ang. z rye. kart.
— Wygnańcy w lesie. Przekł. z ang. przez J B. z 12 ryc. Kart.

Muller E. Młodość sławnych ludzi. Przekł. J. Chęcińskiego, z 23 ryc. Kart.  
Niewiadomski W. Życie i obyczaje zwierząt, wedtrig Brehrna i intyoh najnowszych źró­

deł. Z 40 ryc. (na tonie) i liezn. drzew, rs. 3 k. 60. Ozd. opr.    4 —.50
Obraz świata roślinnego, obejmujący życie roślin, klassyftkaayą i opisanie znaczniej­

szych rodzin młodemu wiekowi ofiarowany przez Autorkę Wieczorów czwartkowych 
z liezn. drzfw. rs. 2 k. 25. Kart, rs 2 k. 60. Opr. 2 — 80

Pamiętniki lalki. Powiastka pośw. Ludwini, mojej siostrze. Spolszczona z franeuzkiego 
przez Wilę ' . — 60

Pamiętniki pieska IHilusia, opowiadane ku zabawie i rozrywce dzieei, z 4-ma kolorow. 
rycinami. Kart. .... —

Plewisiska M. Poniastki dla moich siostrzenic i siostrzeńców, z rye. kol. Kart. 1—20 
Powieści żółte, czyli książką dla małych dzieci, (po polsku i po francuzku) z rycinami 

kol. opr. . , 1 — 2®
Przyjaciel dzieci. Pismo tygodniowo, nauce i rozrywce młodzieży poświęcone, ozdobiene 

drzew. Rok 1—X czyli lara 1861—1870. Tomów 10 i i folio. Cena rs. 45, zniż, na ra. 
15 w onr. rs. 25. Tomy pojedyn. po rs. 2, w opr. 3 —

— Roczniki za lata 1871, 1872, 1873, 1874 po rs 3. W opr. 4 —
Hobinson Szwajcarski, z ost. wyd. frane. przerób, przez P. J. Stahla. przełożył J. Chę­

ciński. Z 12 ryc. 1 — 50
Rodzina poczciwego Petra, ezyli związki przyjaźni pomiędzy dciećmi i zwierzętami, 

Powieść dla rozrywki i moralnego pożytku dzieei, przeł. z niem. T. Nowesielski. Z S 
kol. ryć. Kart. •— 75

Rozrywki'dla młodocianego wieku. Seria III, 5 tom. rs. 4 k. 50, zniż. 2 — 
Schmid, Ks. Kanonik. Dziewięćdziesiąt powiastek dla dzieei, spolszczonych przez J. Chę­

cińskiego. Z 8 rye. W oprawie. ' 1 — 2®
— Sto powiastek dla dzieci, spolszczył J. Chęciński. Wyd. 3 z 8 rye. opr. —99

SegKr (de) H. Grzeczne dziewczynki. Wolny przekł z frane. Ozd. 19 rye. opr. 1 —20 
Sekrecik białego dworki?, powiastkadla dzieci przez autorkę dziedzica Reaefulifiuz ry­

ciną. Kart. 1 — 20
Stachowicz J. Dar rodzicielski dla dobrych dzieci. Nowe powiastki z obrazkami. Newa 

wydania opr. — 60
, — D»annśeie obrazków cla małych dzieci. Nowe wyd. Opr. — 90
Świat zwierzęcy w obrazkach, zebrany dla młodocianego wieku przez autorkę Wie­

czorów czwartkowych z 96 tablicami ryc. kol. o&L opr 1 — 50
Światek zwierzęcy książeczka obrazkowa z rycin, kol. Kart.  — 75
Szymanowski Wacław. Obrazki z życia znak, ludzi dla in’oiego wieku zebrane z ró­

żnych autorów. Wyd. 2-gie z rye. opr. 1 — 50
Verna j. Podróż do bieguna półaoenego 2 tomy rs. 1 k. 80. Opr. 2 — 25

— Podróż na około księżyca kop 75 Kart. — 90
— Podróż na około świata w 80 dn’a-eh, z frane. przełożył J. Giajaert 3 części kop. 75

Oprawne 1 — 15
Wagner H. Historja naturalna dla młodzieży. Przeł. z niem. i uznpeł. K. Jurkiewicz. Z 15 

tabl. kolor, rye, i 20 drzewor; kart. 1 — 80
Wędrówka po niebie i ziemi. Opowiadanie o układzie wszechświata i budowie ziemi, 

młodemu wiekowi pośw. przez starego przyjaciela dzieci. Kart,  1 —
Wieczory czwartkowe. Opowiadania o cudath przyrody i znakomitych edkryeiaeh nau­

kowych młodoe. wiekowi pośw. przez starego przyjaciela dzieei. Wyd. II popr. uzup. 
i ozd. drzew, rs. 1 k. 10. Kart. rs. 1 k. 35. Opr. pł. ańg. 1 — 60

jego wnukowie, czyli poezą: 
eh, w rozmowach praktycznym sp

praw, z rye. Kart.
Dziecię gs*zećzne, ezyli pterwsse zasady obyczajnego zachowania się. Wyd. 4. 
Dziekcński T. Rozmowy dziadka z wnukami. W opr. płóciennej.
Edgeworth M. Powieści dla młodszej dziatwy, przekł. J. Chęcjńsiiitgo, z rye. opr. 1 — 

arski K. Abecadło da grzecznych dzieei w sylwetkach i wierszach Kart.
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do nabycia
w księga. zr,tnti

GEBETHNERA I WOLFFA.
Anatomja pierwiosnkowatych (primiilaceae) przez Dra F: Kamieńskiego z 10 li 

togr, tablicami. Kraków rs. 2 kop. 10.
Apokaiypsis to jest dziwna sprawa skry ty eh tajemnie Pańskich, które Janowi Świętemu, 

gdy był wygnan, prze wyznanie wiary świętej na wysep, ktlióry zwano Patmos przez 
widzenia y przez Anyoły rozliczna zwiastowane były, rs. 8.

Astroaornja popularna, czyli krótki i zrozumiały wykład o ziemi, słońcu, księżycu i 
gwiazdach ze szczególniejsze® uwzględnieniem nauki o ezasie i o kalendarzu z tabl. 
Gni/zno kop. SO. kart. kop. CO.

Bracia zmartwychwstańcy, piwieśćz czasów Chrobrego, przez J. 2. Krassowskiego 
3 tomy (powieści historycznych dzieło trzeeic), rs. 3.

Cudzoziemcy w Polsce, przez K. Lisk,e Lwów, rg. 2 kop. 70.
Do Ameryki i w Ameryce. Podróże, szkice obyczajowe i obrazki z życia mieszkańców 

eów Ameryki, przez K. Wolskiego. Lwów, rs. 1 kop. -5.
Kodeks dyplomatyczny małopolski. 1178—1386), wydal i przypisami objaśnił, Dok­

tor F. Pi©koc»ński, Kraków, rs. 6.
Listy humorystyczne Hilarego Tetlembeckiego, umyślnego korrespondenta d lennika 

nKom»ta“ z wystawy powszechnej w Filadelfji, z ryć. F. Kostrzeivskiego, kop. 90.
Mama sobie życzy, nowelka przez Sewera. Lwów, kop. 90.
O prawach kobiety, napisał Stan. Przyborawski„ Radom, kop. 90.
Pamiętnik Akadem)i Umiejętności w Krakowie. Wydział matematyczno przyrodni­

czy, tom 2-gi z 11 tabl. 1 togr. Kraków, rs. 4 kop. 50.
Podręcznik gcografji Galicji na podstawie prac monograficznych i urzędowych źródeł, 

napisał Ł>. Satomlr, 2-glewyi. przejrzane i uzup. Lwów, kop. 80.
Podręcznik mechaniki rolniczej da gospodarzy praktycznych, przez T. Trylskiego. 

Wybór i użycie narzędzi i machin rolniczych ze l"0 z lyiinami. Lwów, ri. 2
Przewodnik praktyczny do nauczania katechizmu w klassie I-gzej szkół ludo­

wych, przez kg J] Krukowskiego, Kraków, kop 69.
Przyszłość Gertrudy ponieść Z. M. Schwartz, przeł. T. S Lwów, rs 1.
Rocznik Zarządu Aiiademji Umiejętności w Krakowie, rok 1875. Kraków, k. 90 
Rozprawy i sprawozdania z p siedzeń wydziału matematyczno przyrodniczego Akade­

mii Umiejętnośei, tom 3-ci z 10 tabl. litogr. Kraków rs 2 kep 40.
Rozprawy i sprawozdania z oosiedzeń wydziału historyczno filozoficznego Aka«Lmji U- 

eiejętneści, tom 5-ty. Kraków, rs. 1 kop 80
Śpiewy historyczne Juljana Ursyn?, Niemcewicza z (Ilustracjami i muzyką. Peters­

burg, rg 5
Starosta Warszawski, sbrazy hissery-zne z XVIII wieku, przez J I Kraszewskie­

go. 3 tomy, rs 3.
Szkota handlowa pryssratna w Warszawie, rik 187/’, kop 50.
Tak być musiało, powieść przez <3. Roujosza. Lwów rs. 1 kop. 50.
Talmud i jego zasady. Odpowiedź na dzieł* Prof, Dra A Rohlinga, pod tyt,: ..Żyd tal- 

mudyczny, czyli zgubne zasady ta’mudyzmu," napisał J. E Fraenkel z niemieckie­
go przełożył N. Ls>.«des, ko o. 37‘/=

Wybór nauk na uroczystości N- Merji Fauny z dzieł i rękopismów słynnych ka­
znodziei zebranych i opiacewaiych przez X. Gniezno, rs.2 kop 40.

Wykład chemji ogólnej, na zasadzie najnowszych poglądów z uwzględnieniem mnie­
mań dawniej panujących w nauce, przez Prof. Dra E. T. Gorup Beranez, według 
6-go wydania niem. oprać. Br. Znatovriei. Zeszyt I szy z przedpłatą na całoić z 3 eh 
zeszytów, rs. 5.

Zasady rolnictwa, przez K Majewskiego toni 2-gi. Historja naturalna ziemiańska, 
przez W. Jastrzębowskiego z przedpłatą na tom 3 ci, rs. 6.

Zawojowanie świata przez żydów, wykazano na podstawie historji i teraźniejszości 
przez Osmana Beja z niem. przeł L Uk aiński Lwów, kop. 20.

Złoty człowiek, powieś* z węgieiskugo, przez M. Jokaja przeł. A. Callier. 3 tomy. 
Lwów, rs 3.

Żydzi. Niemcy i my, przez J. Jaleńskicgo. Ve. 60. 1—2 — 20770 —

NTKTTFE M ~ 
Księgarni Karola Rikkera 

w PETERSBURGU.
wyszło następujące do praktycznego użycia zażerające się dzieło, w języku rossyjskim 

Pierwsza pomoc ranBemu żołnierzowi na polu bitwy 
ułożona przez

E Friedlandsra,
z dodaniem rozprawy Dra F. Esmarch a

pod tytułem:

WPBWS2E OPATfME RM? HA PO LU BITWY
z tablicą i rysunkami w tekście.

Do nabycia w Księgarni Gebethnera i Wolffa w Warszaw!a. 
1-2 — 20898 -

Kantor

Kantor'Stręczeń Służących.
ulica Gołęb'a, (Noromiejska) Nr 5 nony. 

Mam honor zawiadomić JWP , że przy nad 
chodzącym kwarta'© mani sługi wszelkiego 
rodzaju jako to: kucharki, młodsze, bony, 
niank’, pomywaczki i do wszystkiego, kucha­
rzy, łokai, stangretów, Stróży, parobków z do­
brymi rekomendacjami, przeto oprasram JWP. 
o wczesne zapisy lub adresa, do tegoż kani 
toru pod firmą Ś. Kowalewskiego.

2—2—20563

przy ulicy Ś to Krzyzkiej 
i róg Włodzimierskiej Nr 10. 

Zawiadamiam J\V. i W W. Państwa, że pr/.y 
nadchodzący ta kwartale mam do ulokowania 
dobór służących, jako (•»: Kucharki, Młodsie, 
do Wszystkiego, Niańki, Bony, Niemki, Go­
spodynie. Panny służące, Kucharze, Lokaji, 
Stangretów, Parobków i t. p. W tymże kan­
torze p .trzeba dwóch ludzi dobrej konduity 
z kaucjami po rs. 5 do rozprowadzania t-ług 

1—3—20991

FRAŃ Ć ii Ż K A" 
rodowita paryżanka, posiadająca muzykę i 
śpiew. Nauczycielki polki posiadające ob­
ce języki i muzykę. Guwernerowie róż­
nego stopni* wykształcenia. Francuzki, 
Szwajcarki, Niemki, Guwernantki i 
Bony poszukują zatrudnienia na stsłe i na 
godziny, za pośrelnietwem Kamilli Mietków- 
skiej, róg Bielańskiej i Senatorskiij Nr 16, 
główne wejście, z bramy, na lewo.

1 -.4-21005

Młoda Osoba, 
pragnie umieścić s’ę w Warszawie lub na 
prowincji do zarządu domu, opieki tad dzieć­
mi; znającą przytem szyeo biel z y i kra 
wieeczyzny. Wychowanie staranne daje r« 
kojtnie EUin fnnego spełnienia obowia/ków. 
Krakowfkie-Przcdmuśeie Nr mieszka 23, 
cfcjua n* lewe. —20975—1—3

Potrzebny jest zaraz do Sklepi ze Składem 
Wódek

Chłapiee ed lat 15 do 17, 
który.już był gdzie w praktyce. Zgłosić się 
na ulicę Powązkowską Nr 2109, dom Ternie • 
ra, do rzeęsonego sklepu. —20351—1—2

Kś®m Krajowa i ftmiffl
J, J. Okońskiego,

przy ulicy Miodowej
Poleca na nadchodzące Święta i Uroczystości wielki dobór dzieł róż­
nej treści w językach: polskim, francuzkim, niemieckim i innych, 
mogących służ; ć na podarki tak dla młodzieży jak i dla osób star­
szych, oraz książki do nabożeństwa w oprawach tanich i ozdobnych. 

75™ Książki dla dzitci, Gry towarzyskie, Łamigłówki i różne zabawy umysłowe. "jrc
Cg, Skład Globusów tellurji w różnych językach i wielkości, atlasy i mappy
,5' geograficzne. 1 '
N- Wzory dla Budowniczych. Inżynierów, Rzeźbiarzy, Cieśli, Stolariy, Tapice- NI 

rów, Mularzy, oraz wzory rysunkowe i kaligraficzne. ’
£3 Księgarnia przyjmuje prenumeratę na wszelkie pisma w kraju i za granicą "tg 
pj w; chodzące perjodycznie, żądającym dostarcza takowe bez żadnej dopłaty za od- gn 

neszeiie/na prowincje zaś. za doliezeniein kosztów pocztowych. —
Książki ogłaszane przez inne księgarni* lub wydawców, po tej samej ce- § 

nie dostarcza. . • —
Wszystkie zamówienia! zlecenia w zakres księgarski wchodzące, uskutecz- 

nia w jak najkrótszym ezasie, pt cenach najpr.ystępniejszych.
™ Katabgi pism, dzieł i czytelni, na żądanie bezpłatnie udziela

1-1 — 20907 —

OSOBA
przyzwoita płci żeńskiej, może znileźć po 
mieszkanie z wszelkieni wygodami, w do­
mu familijnym, za umiarkowaną zapłatą, na 
żądmie może korzystać z fortepian*.—Tamże 
są 2 Pokoje p jedińoze do wynajęcia. Uli­
ca Dńelna nr 20.-/1364, a nieuka*-ia 8.

-21029-1-2 

Osoba młoda, 
poiisd&jąca języki, poszukuje miejsca d» ekle 
pu za sprzedającą lub Ka/śjerkę. Wiadomość 
powziąśó można na regu Żabiej i Senstomkiej, 
pałac Ordynata Zamiejskiego, w mie.’zkaaiu 
W. Kozłowskiego Kassjeia. —20991—1—2 

“TmcuzKAT
pragnie udzielać lekcje tegeż języka. Wiade- 
moió przy ulicy Bedriarzkiej Nr 6, mieszka­
nia 26, od 9 do 11 rano. —20988—1—3

PANNA
Porządnego prowadzenia się i przyjemnej po­
wierzchowności, p szukuje miejsca Bufetowej 
w jednej z porządniejszych restauracji w War­
szawie lub na pr-wineji. Adresa npraua się 
składać pod Lit. S. T. 1—2—20978

Kaucji rsr. 1000,
OSOBA wykwalifikowana, życzy sobie 

przyjąć ojowią.ek Rządcy Dóbr, bassjora. 
Buchhaltera lub Rządcy domu w Wsmawie. 
Wiadomość przy ulicy Wspólnej Nr 17, w ofi­
cynie na 1-m piętrze. —20930—1—1

Urzędnik obeznany z czynześuiami Admiai- 
stracyjnenii i Pelicyjnemi, mogący przedsta­
wić peręczenia wielolicznych znakomitych osób. 
Poszukuje Rządcowslwa Domu za sa­
mo mieszkanie— Ad essa uprasza się składał 
u W-go Stenis’awskiego w gmaeku^Teatral- 
nym w Składzie Hoibaty. 2—3—20596—

Ukoń<:zy'K'szy naukę kroju w Za 
błądzić p. Gałeckiej, otworzyłam 

1’, aerwnię Sukien i Strojów damskich, przy 
ulicy Solnej Nr 4 nowy, mieszkaniu 13, na 
parter*1' wprost bramy,—przyjmuje także Sa-' 
kuie i Kipeluszę do rzerob:enia. polecając 
się względom Łaskawej Publiczności.

—20987—-1—3 T Morawska.

Żądaną jest Suma rs, 6,000, 
na Dobra Ziemskie, obciążone jebnie pożycz­
ką Towarzystwa rs 9,000, w częśei Już opła­
coną. Dobra położone zą w blizkości kolei 
i granicy Prussk ej. Przestrzeni włók 66 — 
Wiadomość y Obrońcy Przysięgłego Paszko- 
wieża, ulica Ś to J<iś'-a Nr 24'nony, w go­
dzinach po peł .dniowych. —21C01—1—2

Bona Francuzka, 
młoda, tylko co przybyła z Francji, 
nie mówiąca po polsku, jest do natychciasto- 
wego umieszczenia za Rs 200. Są również 
Francuzki i Polki z dobrą nnzyks. Wia 
donieść. Ulica Dlvga, 23, Eldorado, n'Piof. de 
Preehamps. — 208'’0 — 2—3

-z* *   '!*MMTawi»mrT’wM«»t—*I—M——limu I —w

LEKCJE TAŃCA 
w domu prywatnym udzielają się, przez ba- 
letnika Słowikowskiego, za oplata mie­
sięczną rubli 3 Ul ca Biała Nr 6, mieszka­
nia 2,—zastać można od godziny 3 do 5.

-21 977—1 -3

Przed paroma tygodni? mi 
w jednym z numerów ,,Kurjera 
Warszawskiego" ogłoszono o 

wynalezieniu szczególnego sposobu robienia 
piwa, a ciekawym wskazano mój adres, jako 
udzielającego bliższe informacje.

Z tego powodu otrzymałem z różnych stron 
kraju zapytania z prośbą o udzielenie sekre­
tu, a nawet narażony zestałem na żarty w pi­
smach humłrystycraych warszawskich, publi­
kowane.

Zdziwiony egłofzeeiem do którego nikogo 
nioupoważnilea, albowiem nikt unie o nie 
nie prosił, pottaiewiłeBi dowiedzieć się, kto 
jest owym dobrodziejem ludzkości, kto jest 
do ó zuchwałym aby obrażać pamięć wielkie­
go Gsmbrynusa; kto śmie czystą wodę, bez 
dodania słodu, chmil« ete, w piwo zaniie- 
»iaó, a do witńca niesnożytej sławy łaska­
wie wtrącić i mija imię?

Starania moje uwieńczone zostały pożąda­
nym skutkiem. Dowiedziałem się bowiem, iż 
owym wyaslaz.eą rujn»jąeym dzisiejsze tak 
wielkim kosztem zbudowane browary, a za­
tem powodsjąeym tyle bankructw; owym pi­
wo dawt ą ludzkości jest p. Z..... b. piwo­
war, mieszka zaś w« wei Szwelice pod Ma- 
kowem.

Nie mając z aim lajntniejszej selidaraośei, 
do niego ciekawych odeelam, oznajmiając, że 
na żaone pytania do mnie nadsełane odpo­
wiadać nie będę.

Z uszanowaniem

1—1—20906 Kupiec w Pułtusku.
Skład Towerów Żelaznych

Jana Duschek
obok Hotelu Saskieg* Krak.-Przedm. Nr 428. 
Ma honor polecić otrzymane Lichtarzyki 

Ozdoby do Choinek.
Moździerzyki, żelazka do prasowania i Lieh- 
tarzyki mosiężne dziecinne, Metal złoty i 
srebrny do orzechów i jalłek, Cążki do gnie­
cenia orzechów. Szkatułki z narzędziami de 
rzemiosł od 180 kop. Łyżwy różnego gatunku 
z oprawa, i bez. Laubzegi i wzory rozmaite 
do tychże. 1~-—2'0981

Najpożyteczniejsza 

ttntaK.W 
w Składzie Papieru i Galanterii

8. BOLSEmon
Kowy-Świat Nr 41.

Szkatułki ozdobne, zawierające, 12 kaje­
tów (l kajet ozdobny, 1 bruljon) Piórnik sta- 
lek. Pudełko pieczątek, Ołówek, Obsadzkę, 
Gumę, S yzoryk dot>ry, Notes, Kalendarsyk, 
Bibułka, Papier listowy kolorowy i koperty 
z literami Ozdobniejsze po rs. 1. k. 65, rs. 2 
rs. 3, rs. 4 i < rożsie barozo ładne.

1-6-21014

(Nowy Świat Nr 18, w oficynie na dole), 
przyjmuję do roboty:

Suknie i wszelką krawiec- 
czyzną damską.

Naukę Kroju udziela sposobem pewujtn > 
b. ułatwionym. —20768—2—6

^
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MASSY
7 doskonałe własnego wyrobu, czyli \

FARBY DO FROTEROWANIA PODŁfiB I POSADZEK.
^AP^AW^' LAKIEROWE 

i Farby Pokostowe,
szybko schnące, wyłącznie do Podłóg bez froterowania. 

Pigkne i praktyczne kolory— poleca:
J. A. Krausse
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przy ulicy Długiej, drugi dom od Bielańskiej
,, Numer 41. 1-7 ■ 29982 —

Kossulg białe i kolorowe rs. 1 kop, 20 rs’. 1 kop. 50.
Koszule płócienne z webowemi gorsami, n. 1 kop. 50
Koszule webowe cienkie bardzo starannie wykończone rs 2 k. 10 i drożej. 
Koszule damskie płócienne, od rs 1 kop. 35.

Peleca w wielkim wyborze

f również garnitury dla t 
centów poleca Magazyn

F.wm
ulsca Wiecala ®r 8, dom 

W “S-® @®midecMeg,o.
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TMH RYBI z BERGEN
żółty naturalny jakoteż i biały oczyszczony 

ralesany z niezawodnym skutkiem w chorobach skitifulieznych i piersiowych, otrzymuje ciągi?

' u^?iC ^eatraiay ®r 4® O. ebok. kościoła Św, Andrzeja 
i takowy sprzedaje wc flaszkach opatrzonych firmą składu. — 17892

Tacie i korzystnie.
Świeżo otworzyłem Sklep Wiktuałów 

przy ulicy Nowogrodzkiej Nr 15, gdzie przy 
doborze świeżych towarów w najlepszych ga­
tunkach, sprzedaje po cenie nicpraktykowa- 
nie taniej, np. drzewa wiązkę kop 1. cukier 
na funty' i pół funty rąbany z najlepszych 
fabryk po cenach najtańszych, cykorji najle­
pszej pz.czha kop. 1 ‘/a naftę prawdziwą ame­
rykańską na detaliczną sprzedaż pe cenie 
najtańszej w nas.em mieście. Ulica Nowo­
grodzka Nr 15. Z uszanowaniem.

Lewandowski
—2100'1—1— 6

LA IELOOTSNE-
(WELUTTNA) 

jest to proszek ryżowy zaprawiony 
bismutem, 

wywiera więc zbawienny wpływ 
na skórę, 

przylega, do twarzy a nie jest 
widoczny, 

skutkiem czego, nadaje płci świeżołó 
naturalną. 

Wynalazca KAROL FA F. 
POMMADE~SATIN 

(POMADA ATŁASOWA.) 
nadaje skórze rąk giętkoić, gładkołó 

i zabezpiecza ją 
ododmrożeniai od wszelkich uszkodzeń 

. wynikających skutkiem mrozu. 
3, ulica de la Pair. — W PAR YŹ U.

Wybór wielki
po cenach fabrycznych.

Wyroby żelazne z tutejszej fabryki przy ulicy 
Ciepłej, nagrodzsnej medalem bronzcswym 
na ostatniej Wystawie Przemysłowo- 
Rolniczej a mianowicie:

Łóżek'od rs. 4 k. 25 dr rs. 50; Kołysek 
od rs. 8 do rs. 50. Umywalek z komple- 
t.ncm urządzeniem ei rs. 3. Śardynierek, 
Bidetów, i t. p., jak również kołdry ty­
betowe ,od rs. 9 do rs 20; kołdry atła­
sowe od rs. 20 do 35; materace od rs. 5 
kop. 50; Poduszki skórzeń® i wyksaty^- 
nowe od rs. 1 kop. 50 poleeaja

F. Wierzbicki i S-ka.
W hotelu -Argie’s’im przy regu ulic Wierz­
bowej i Trębackiij. 1—3—20998
Z powoduzmiauy mieszkania, jeU do spraedan’a 

Szęśzlang skórzany, dwieNa- 
pokonki aksamitne i Firanki 
Brukselskie. Ulica Nowy Świat Nr G8, w po 
dwórzu po lewej drenie, mieszkania Ńr 24.

-21022-1-6

Potrzebna jest:
od 1 Stycznia 1877 r. Młodsza, któraby u- 
miała ładnie prać i prasować, oraz Kuchar­
ka znająca się dobrze na kuchni z pensją 
Rs 15 kwartalnie. Nadmienia się że tylko 
z dobremi świadectwami mog-ą się zgłaszać. 
Wiadomość u Szwajcara w Hotelu Drezdeń­
skim. 3—3—20661

^w.uw> f.w.HESttWPww 

Potrzebna jest od Nowego Roku

MŁODSZA,
z dobremi świadectwami i Kucharka do­
skonale gotująca. Plac Krasińskich Nr 2, stróż 
Stanisław wskaże. —2084—1—2 

ZDZIHOIZę 
od lat 2 do 7, może znaleźć troskliwą i ma­
cierzyńską opiekę, za umiarkowaną cenę. 
Ulica Leszno Nr 44 nowy, na 1-m piętrze, 
Nr 7 mieszkania. —21.021—1—3

Ktoby miał do sprzedania . 

KOLONJĘ 
za rogatkami Warszawy prłożoną, wartości 
około rs. 3,000, może się zgłosić do Kantom 
Loterji, w domu Nr 39 przy ulicy Marszał­
kowskiej. —20493—2—3 .

drewniany z ogródkiem, w dobrym stanie do 
sprzedania za rs 9,C00, ,z dobremi warunka­
mi, w blizkości Nowego Światu, przynoszący 
d chodu rs. 1,000 netto Wiadomość przy 
ulicy Tamka pod Nrem 33, u Stępkowskiego, 
mieszkania Nr 3, —20636—3—3

składająca się z bryczek, ekipażu, sań i ko­
li’, oraz Kohnji około trzech włók, gdzie 2 
części łąk, z zabudowaniami gospodarekiemi 
i domem mieszkalnym, o 4 wiorsty, od miasta 
Siedlec wakuje do odstąpienia. Żyeząoy na­
być, raczy swój a ires przesłać na ulicę’Wi­
dok Nr 8, mieszkania 7, do Kozierkiewicza.

—20^7—łz?
Z powodu zmiany interesu są do sprzedania 

Szafy 3 oszklone i Bufet, 
na kelor jesionowy, mogąse służyć do każde­
go procederu. Wiadomość w sklepie szezot- 
karskim przy ulicy Marszałkowskiej Nr 63.— 
Tamżs jest Stół do sprzedania rozsuwany.

 -21019-1-1 

■“CUKIERKIna CSOfflO’”" 
w wielkim wyborze, fuat po 50 kop. poleca 
główna fabryka cukierków angielskich i kar­

melków

R. Z I L M,
ulica Zimna Nr 13.

—20985—1—6 

POMYJE 
z Restauracji, są do nabycia od dnia 1 Stycz­
nia 1877 r. Warunek żeby były codziennie 
zabierane. Wiadomość, ulica Niecała Nr 2, 
mieszkania 9. —21009—1—3

We wszystkich Sklepach Stowarzyszenia 
Merkury, sprzedawane są

Śliwki Tureckie
po kop, 16 za 1 funt.

.... —2'011—1—0
Z powodu wyjszdu, jest do sprzedania

Katarynka,
15 sztuk grająca, zupełnie nowa. Wiado­
mość, ulica Śliska Nr 19 nowy i mieszkania 
10, na dole. —20591—3—6»-r—I —w,—-r«»r^v» »Ji» wCT.-sa-r-CT*-- -    - 

Itf nowych 30, 
po wiader 40. są do sprzedania za przystęp­
ną cenę Widzieć msżna w Administracji ma­
jątku Radziejowice, przy stacji kolei Ruda- 
Guzuwska. —20728—2—2

Bwa Łóżka mahoniowe.
w zupełnie dobrym stanie, do sprzedania za 
bardzo umiarkowaną cenę Wiadomość przy 
ulicy Długiej Nr 47, w sklepie W, Bitschan.

____  _^-20933-l-3

Jest do sprzedania:
Kilka S9uk Sanek pojedynczych i parokon­
nych.-Brycaki na resorach.—Bryęzki Uez 
resorów i Bryczka z budą—Wolant i 
Kareta podwójna używana, przy ulicy Ogro­
dowej Nr 3 nowy. —21016—1—3

^



Uy Poszukuje się pomieszczeni© dla 
Chłopczyka 8 mio letniego dla wspólnej nau­
ki z odpowiedniego wieku chłopczykiem, po­
żądaną, jest konwersacja w języku niemieckim 
i opieka rodzicielska. Uprasza się o udziele­
nie wiadomości w Red. Kur. psd lit. L. Z.

-20477—2 -3

Subjekt Handlowy, 
bezżenny z kaucją rs. 300, poszukuje miej- ; 
sea Dysponenta. Kassjera lub Subjekta. zaraz 
lub od Nowego Roku, w Warszawie lub na 
prowincji. Osoby interesowane zeehcą nade- 
s<‘ać adressa do Redakcji Kurjera pod litera­
mi S. II. S. —209Ł0-1—3

MAK
w dobrym gatunku, tanio do sprzedania, na 
korce, garnce lub kwart?. Uliea Chłodna, 
domu Nr 40, mieszkania 17. —20939—1—3

W domu Towarzystwa Dóbr, przy ' 
ulicy Bednarskiej, nabywać mężna rozmaitych . 

wyrobów Koszykarskich, < 
jak i Pudelek do pakunku, 
Koniki na podarki koleń- 

dowe etc,
Tamże przyjmują się wszelkie obstalunki i 

reparacje koszykowe.

Eugeniusz Żurawski.
-21026-1-6

będąca w pełnym ruchu, do sprzedania z wol­
nej ręki, na bardzo korzystnych warunkach. 
Bliższa wiadomość w Warszawie, w Kanto­
rze olejarni parowej przy ulicy Hożej Nr 9, 
w Kaliszu w Składzie Szkła p. M. Działow- 
ekiego, przy ulicy Wrocławskiej lub na miej­
scu, pod adr. Huta Szklana Jeziorki przez 
Blaszti i Giżyce (pow. Wieluński).

-20910—1-3

l PflWBŁi i
@ Węgierskie słodkie ń
g Otrzymał Handel | ( 
Oraci Wrśhell!

Sprzedaż uskutecznia się na pojedyń- 0 
• cze funty oraz na pudy i całe beczki, gą 
© 1—0—20922 gh

Wyprzedaż Magazynu Mebli, 
Przy ulicy Marszałkowskiej w7 domu W. Kra­
la i Sejdlera, gdzie Fabryka Fortepianów pod 
Nr 67 nowym, tamże jest kassa ognio­
trwała do 'sprzedana. 3—6—20392 u* ••—-axflrajv- r—-- .'—“f |

Kołnierz duży tomakowy za;
25 rs. do sprzedania,

oraz Szubka futrzana za 7 rs. Ul’ea Chmiel- , 
na Nr f.6. mieszkania 11. —20368—3—3 !

g Wozy Węgierskie g
ze skrzyniami §

@ nadeszły do SkŚsdu Wozów ®0 Twarda Nr £0. Tamże @ 

gWozy różnego rodzaju | 
® ~ 1—3—21003 @

Jest do sprzedania >

w dobrym stanie, za umiarkowaną cenę. Wia- I 
domość, Krak.-Przedm Nr 63, mieszkania 3.

-20957-1- 3 :

Dwa Składy Węgla
i Drzewa,

położone w nader korzystnej miejscowości, są 
saraz do odstąpienia. Wiadomość w Skła­
dzie Węgla przy ulicy S to Krzyzkiej Nr 12.

-19695-5-6

Udziela się Lekcje Kroju, 
oraz przyjmują się wszelkie ’ 1’nhrrk/ Nowogrodzka Nr 21 A, mieszka- ‘ lUWUŁy. nia 3. -20585-2—2

Nakład Wyrobów Kosayfcarskigfe 
MO CMEKffiO, 

przeniesiony pad Kr 36 na 
Świat i tamże przyjmuje jak dawniej obetft 
lunki i reperacje na wszelakie roboty w za­
kres koszykarski wchodzące, jak również i 
wyplatanie butelek «<i fabryk, perfa 

raerjż, win, wódek i t. p. 
w &2s taż i gotowe roboty. 
_____  —14290— 

Jest do sprzedania

FOLWARK
pod Górą Kalwarją, 35 wioist od Warszawy, 
jest do wydzierżawienia bez inwentarza, oko­
ło 10 włók, w tern ziemi ornej 4 włóki, łąk 
1 włóka, pod lasem 5 włók, którego obeenie 
wycinają i będzie oddany stopniowo w ciągu 
3 lat. Oddąje się w dzierżawę 12 letnią. 
Wiadomość, ulica “ Graniczna Nr 16, miesz­
kania 1. —20204—3—3

PLACE

WATA

■ Ulica GranicznaSNr 17. 
y ! — 20740—2—3
g.OQOOOOOOOOODOOOOOGOOO 
H i S Rós Kruczej i Żórawiej -g*
1 ■ 2 Kr 2614 (12) $
Sof 1 = irn atbtad7av.t

g

w Fabryce Fortepianów

Niniejazem mam zaszczyt oznajmić, iż do 
Składu mego Mydła i Świec, nadszedł tran­
sport świeczek woskowych i parafino ■ 
wych do choinek po cenach przystępuych.

Walenty Kronenberg.
Róg Żabiej i Żelainej Bramy, naprzeciw tar­
gu rybnego Nr 6. —20937—1—4

do sprzedania rozbierane, na orzech, urzędo­
wej roboty, za przystępną cenę. Ulica Złota 
Nr 5, na dole. —20936—1—3

I Tace Imbryki do herbaty. Maszynki do ka- 
! wy. Kuchenki naftowe, Maszynki do mięsa 
i siekania żelazno, Wanienki do ryb, Wyży- 
j maezki amerykańskie, Naczynia emaliowane, 
; Formy, Zabawki metalowe, Rozmaite' ozdoby 
1 do choinek,

i poleca Skład E. Schreder,

w Radomiu.
Zaopatrzoną została na nadchodzący sezon zi­

mowy w świeży transport: 

Tranu białego (Coi-L-m on. 

Tranu-źóitego.
Tranu Dra Jough’a i Hogg’a.

Tran w połączeniu z preparatami Żelazna­
mi jak z Jodkiem i Bcnsoansns żelaza, 
Aoteka utzymuie w odpowiednim za .-arie.

-20510-2-6

przy Placu Witkowskiego, przy ulic"oh Sien­
nej, Twardej, Wroniej, Miedzianej i Przyoko- 
powej, naprzeciw stacji kolejowej, do sprze­
dania u J. Szuch, przy ulicy Danilowiczow- 
skiej Nr 5. —20195—3—6

wszelkiego rodzaju wykonywa spiesz­
nie, dokładnie i tanio 

FABRYKA 

Maszyn i Narzędzi 
Ja&óba Fajans w Warszawie 
Danielewiezowska Nr 619/20 (5).

3 16-0- 2288—

przy Placu Krasińskich Nr 3 nowy.
Do sprzedania:—Fortepiany trzy pedałowe, 

Prolongoment z którego można najrozmaitsze 
efekta wydobywać. Fortepiany systemu Ame 
rykańskiego z Angielską mechaniką z krzy- 
żowemi stronami bardzo silnej budowy, z ca­
łą ramą metalową i Fortepiany z Wiedeńską 
mechaniką palisandrowe i orzechowe, wszel­
kie teperaeje i strojenia przyjmuje. —19788

Dwie Karety 
nowa potrójna i używana po­
czwórna. Powozy, Wolan­

ty i Sanki nowe i używane Peralotka 
egoistka, oraz Chomonta angielskie używa­
ne, para i pojedyńezr, s$ do sprzedania w fa­
bryce A. Czarneckiego. ulica Orla Nr 10.

w. -WWW ... . —... TVJXrersrc-
Potrzebny jest dla Cukrowni

Apparat próżni, 
oraz Pompa pneumatyczna. Adressy upra­
sza się składać u p. E iatsohn na Nalewkach 
Nr 26.—Tamże potrzebnym jest Mydlarz, 
który by posiadał dobre świadectwa. Może 
natychmiast miejsce zająć. —20989—1—3

Tuzin filiżanek, Dwa serwisa zwane dójeacó, 
nowego fasonu, z porcelany Sewrskiej, nieu 
żywase, Pałto syberynowe rą wacie, Palto 
(szynel) dla ucznia lat 12, Żskiet i Kami­
zelka granatowe, wszystko w dobrym stanie, 
oraz piękna Dubeltówka LankaMrV. bardzo 
dobrze bijąea i Sztaeerek dziecin y, zwany 
Damergewehre. Zielna Nr 7 lit. B, mieszka­
nia Nr 6, 2 o piętro od frontu, o#. 10 rano 
do 2. —20713 - 3—3

są do sprzedania, mało używane, za Wol- 
skiemi rogatkami, za bardzo małą cenę, z po­
wodu wyjazdu, Nr 3115. —20934—1—1

B A N D A Z E 
rupturowe, pępkowe i brtusine opaski, pą 
gofowe i na miarę wykonywają s;ę, jak na 
najcięższe ruptury.—Gorsety na plecowe na­
roślą i t. d. Damom sama właścicielka uski- 
teczniać się obowiązuje. W. Broesa. 
Ulica Królewska Nr 23, mieszkania 20, w Ti- 
Toli. —20954—1—3

PALTO MĘZKIE 
podszyte futrem, w dobrym stanie, za rs. 25. 
Wiadomość przy ulicy Żórawiej, w domu pod 
Nrem 24, mieszkania 2, od godziny 10 do 4.

-2(981-1-3

; q NOWO OTWORZONY g 

' g Skład Węgli kamiennych g 
i q i Drzewa Opałowego q
i§ W. Kaniewskiego, g
i O Posiada od Zarządu kopalni wyłączną @ 
• Q sprzedaż na wygisl szląski Karolśna Q 
; Q odznaczający się jak wiadoms wielkiem © 
i 0 wydzielaniem cieplika, t dajacy mało Q 
i O popiciu, eo główcie stanowi doir-rć wę- Q 
1 © gła. Cenynadsr umiarkowane. Dostawa 0 
1 Q Batychmiastowa. 1—2 —2'002 ©
©o@oocjgo©ooo@©©ooooo@Surdut futrzany, z kołnierzem małpim, 

Dwa Szlafroki jeden na futrze, drugi sy- 
berynowy, zupełnie nowe i inna garderoba 
nsęśzka, mało używana, na osobę dobrej tu­
szy. Ulica Wiejska Nr 12, mieszkania. 2 

-20967—1-2
Potrzebny jest 

D0ETEP1AN 
w zamian z% maszynę d» szy-

e’a, prawie nową odpowiedniej wartości. 
Tamże potrzebna Eona Francuzka ra wieś 
b'izko Warszawy. Ulica Solec Nr 42, na 
dole, Nr 1 mieszkania. —20906—1—1

egzystujący od lat 6-ciu na nliey Miodowej, 
przeniesiony na Długą pod Nr 24, w domu 
w. Jankowskiej, z prawej strasy Hotelu 
Drezdeńskiego, przyszykował na obecną parę 
świeżego fasonu Kapelusze kasterewe od 2 srj 
prawdziwe aksamitne od 4 i wyżej, wszel­
kie Stroje damskie przyjmuje się do robety, jako 
Suknie, Okrycia, Salopy z podbiciem'futra, 

: wykończa snę nąiakurateiej i za umiarkowaną 
; cenę, — przyczem poleca się Szanewnym Paniom. 

—20219—3—3

tl Fortepian 
mahoniowy, o C- ciii oktawach, 

za nizką cenę jest do sprzedania Długa Nr 
17, w olirynie 1 e piętro, Nr 7 mieszkania.

-20428-2 -3

i zwyczajnego, sprzedaj# się ja funty i arku­
sze, w Fabryce Waty i Towarów łokciowych 
przy ulicy Piwnej Nr 112 nowy 11, w pod­
wórzu na dole. —20230—3-3

\N Drukarni „ Kurjera Warazawskiego Plac Tsatralnv Ńr 473 (nowy 5)

Garnitur Mebli
wahoniowy, Utrechtem kryty, w bardzo do. 
brym stanie i Dwa Foteliki do sprzedania 
za cenę umiarkowaną. Marszałkowska Nr 49 
mieszkania 6. —20990-1-1 ’

Jest do sprzedania

Łóżko mahsniowe
z materacem, prawie nowe Widzieć można 
codziennie do godz. 9 z rana, Stare Miasto 
Nr 12, stróż wskaże. —21023—1—1— ■ »R«rinft:rrMW».. ■ cr.’JTacu-mrJ-n-**-. . ;T> 

J®8*1 do sprzedania za przy.
stępną ceuę

Garnitur Mebli,
SZESZLONG i SOFA.

Uliea Bracka Nr 1S, u Tapicera.
—21024—1— 6

Magle Wiedeńskie 
do sprzedania, przy ulicy Długiej, p.a Fotkań- 
skiem. —20801—2—3

U Akuszerki
ILGNER,

przy n'iey Długiej Nr 23, w tem domu gdzie 
Eldorado, są Pokoje z osobnein wejściem, 
stosownie umeblowane, dla osób spodzie- 
wsjącychsię słabości, za cenę umiarkowa­
ną, gdzie chora znajdzie troskliwą opiekę.

-20969-1-3
i:e«MWaCTr.-.y.JXt ’jj '»v«na»crrjrm^»**na.c-:

Sześć Pokoi

Jest do wynajęcia, każdego czasu

na 1-m piętrze, przy ulicy Senatorskiej, słu­
żyć mogąca na Magazyn lub prywatne miesz- 
ksnie, w każdym ezasie do najęcia- Wiado­
mość w fabryce luster P. Izydora Siiberhzrg, 
przy ulicy Miodowej Nr 1 nowy.

L O K A L 
na parterze, składający się z saloniku, jedne­
go pokoju, przedpokeju, kuchni i 2-nk «cho- 
wanek, szczególnie •ipowiediii na Kantor — 
Wiadomość, u!i«* Rymarska Nr 8, w skła­
dzie maszyn do szycia. —20S63—1—3 

do wynajęć a dla kawalera z meblami, opa­
łem i usługą lub bez nish. Uliea Zielna Nr 
d 'ina 29, mksJkania 4, na drugiem piętrze.

—20143—1—3__

Różne Lokale
do wynajęc'a w każdym czasie, lub od 1 go 
Stycznia 1877 r. z wszelkienl wygodami, 
w’domu Nr 1600F. pr?.y ulicy Nowogrodzkiej, 
oook Siładów Bankowych. Wiademeśó w Za­
kładzie Ogrodniczym Braci Hoser.

-20986-1-3

kawalerski z meblami od frontu, na 2 m pię­
trze, do wynajęcia każdego czasu. Krakow­
skie Przedmieścia Nr 63 —20956—1—3

Na ba’dio kerzyatnyeh warunkach, jest do 
zbycia zaraz, w miejscu wyrobionesn

Sklepik ińflalw, 
ze cenę ba-dzo przystępną dła słabości zdro­
wia właścicielki. Ulica ‘Widok Nr 2 nowy, a 
sklepik od ulicy Brackiej. —289'i2—1—1

' U'Y-ł'''
Dnia 6 b. m. biedny uczeń prze- 

chodząc koło Hotelu Europejskiego 
zesiawił na oknie od placu Cyrkle. Łaska­
wy znalazca zważając na błędność i że cyr­
kle były pożyczone, raczy złożyć laksws, uli­
ea Długa Nr óO, Handel Wiktuałów, za na­
grodą jeżeli takowej będzie żądał.

‘ 1 _. 2-21001

Zaginął Dowód Banku 
Polskiego Nr 1427. na zastawione przez 
Antoniego Walewskiego rs. 3.900 w akcjach 
Bydgoskich, stosowne zastrzeżenie uczynione. 
Łaskawy znalazca zeehce złożyć r eczony do­
wód w kancellvji Adwokata Przysięgłego 
Feedora Walewskiego. Ulica Długa Nr 27 
nowy. 1—3—21015

Wczoraj przed 2 gą po południu zaginęła

z gatunku t.ikaów mała, czarna z piersią i 
łapkami żółtemi, z przyczyny choroby mająca 
plaster na nosie. Łaskawy znalazca zeehce 
ją odprowadzić d> Apteki pana Leonarda Z e- 
mmskiego, naprzeciw Zielonego Placu za sto- 
sownem wynagredze’iem. 1—1—21003 

foosjtóisa Hen i? pasz


